Ńależyteść pocztowe uiszezena gotł wiry. 


Nr. 104. — ROK XLI. 


SRODA 
18 KWIETNIA 1934. 


p d | de | R th 
Im bliższy jest termin przyjazdu do War- Co jednak jest najciekawsze w tej spra- 


sząwy francuskiego ministra spraw p aj PO to pogląd, który w tej czy innej formie 
nieznych, tem więcej poświęca mu uwagij znajduje swój wyraz na łamach prasy fran- 
prasa paryska. W jej oświetleniu, zgodnie, cuskiej, że polska polityka zagraniczna w o- 
zresztą z rzeczywistością, podróż ta nie jest statniej swej fazie, polityka, jak ją określają, 
zwykłą rewizytą, ale ma także na celu wy-| „specyficznie personalna“, nie tłomaczy się 
jaśnienie wszystkieh aktualnych kwestji, ja- jasno i że trzeba domagać się dla niej od 
kie w ostatnich czasach wyłoniły się na te-;czynników  miarodajnych w Polsce auten- 
renie polityki międzynarodowej, i Rie |tyozokii komentarzy. To jest w tej chwili 
w równej mierze powinny interesować |najznamienniejsze i daje miarę tej dezorjen- 
i Francję i Polskę. Tych kwestyj uzbierało tacji, jaka w tej kapitalnej sprawie panuje 
się sporo i, jak można się domyślać z gło-|w opimji państw zachodnio-europejskich. 

sów prasy francuskiej. nie daly się one wy- Dzięki prasie francuskiej, poznaliśmy 
jaśnić w drodze dyplomatycznej. Zaszła po-jszczegółowy program rozmów warszawskich 
trzeba. i to pilna, bezpośredniego AANER 4 mamy możność zorjentowania się co do 
ię ministrów zagranicznych sprzymierzonych całokształtu zagadnień, jakie kierownik po- 
państw. W Paryżu uznano, że będzie to naj-jlityki francuskiej, polityki zagranicznej po- 


W Krakowie 
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5*— zł. | 
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Miesięcznie 
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właściwszy sposób dla usunięcia tych „i 
domówień czy niedociągnięć, jakie niewątpli- 
wie zapanowały w stosunkach otan- 
cuskich, 

Jak informują dzienniki paryskie, mini- 
ster Barthou przywiezie do Warszawy kon- 
kretne propozycje w sprawie bezpieczeń-; 
stwa Europy wschodniej i środkowej. 


ruszy podczas pobytu w stolicy Polski. Wo- 
lelibyśmy, coprawda, aby te informacje po- 
chodziły z naszego ministerstwa spraw za- 
granicznych, ale, gdy nie może być widocz- 
nie inaczej to musimy być zadowoleni z te- 
go źródła, jakie mamy do dyspozycji. Tem 
więcej, że zbliża się termin przyjazdu mibi- 
stra Barthou, a więc wszystko. co się wiąże 


W Paryżu zdają sobie doskonale sprawę, żejz Jego wizytą, nabiera cech wyjątkowej ak- 
ani stan kwestji rozbrojenia, ani szereg in-| tualności, Nie narzekajmy tedy na stan rze- 
nych problemów nie przedstawiają się dzis, Czy, do którego, zresztą, mieliśmy już czas 


REDAKCJA, ADMINISTRACJA i DRUKARNIA. KRAKÓW, UL. ŚW. KRZYŻA 11 
KONTO P. K. O. WARSZAWA NR. 140.055. — KONTO P. K, 0. KRAKÓW. NR. 401.099. 


Na całym obszarze Państwa polsk. 4 
x przesyłką pocztową | Zagranicą 
B.— zl. | S*— zł. 


AWANTURY W BÓŻNICY. 

i Warszawa 17. 4. (Telef. wł). Podczas zebra 
uła syjonistów w domu modlitwy w Grodzisku 
Mazowieckim pod Warszawą przeciwnicy oto- 
czyli bóżnicę i żądali wpuszczenia ich do wnę. 
trza, Gdy temu odmówiono, domagający się 
wpuszczenia obrzucili okna kamieniami i powy- 
bijali szyby, Odlamki szkła poraniły kilku wie- 
cowników w kóżnicy. Przybyła policja rozpę. 
dziła demonstrantów. 
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+; Berlin. (PAT). Kanclerz Hitler, który na po 
kladzie pancernika niemieckiego „Deutschland 
przybył do Wilhelmshafen, powrócił dzisiaj 
stamtąd! samolotem do Berlina, Również powró- 
cił do Berlina po dłuższym pobycie we Wło- 
szech wicekanclerz Papen. 

Jak już donosiliśmy. kancl. Hitler przed 
kilku dniami rozpoczął dłuższą podróż wypo- 
czynkową, kierując sie na wody Norwegii, obec- 
nie jednak nagle powrócił do kraju. Być może. 
iż pozostaje tow zwiazku z aktywnością franc. 
ministra spraw zagr. Barthou. 


Oczywiście musza kusić i intrygować. 


"Berlin. (PAT). Półruzędowa  „Diplomatisch 
Politische Korespondenz* - zanuieszcza artykuł 
p. t. „Francuska polityka wschodnia” o wizy- 
cie min, Barthou w Warszawie. Artykuł wska- 
zuje ironicznie (?) na aktywne przygotowania, 
czynione we francuskiem ministersiwie Spraw 


w ten sposób, by można je było załatwić 
inaczej, jak na drodze zgodnego i solidar- 
nego współdzialania państw dawnej koalicji. 
Zmalezienie platformy dla tej współpracy, 
omówienie jej szczegółów i ustalenie progra- 
mu na najbliższą przyszłość jest celem po- 
droży ministra Barthou najpierw do Brukse- 


i | zagr w związku z tą podróżą, pisząc o ..praw- 
się przyzwyczaić, ale bądźmy zadowoleni, dziwym najeżdzie na Paryż ambasadorów i po- 
że przynajmniej wiemy, co będzie przedmio- |słów i to zarówno obcych dyplomatów, jak i 


tem narad warszawskich, jakie to kwestje Przedstawiciek francuskich w środkowej i 
wać E E do <R$ wieć Gra wschodniej Europie", Korespondencja zwraca 
mowi ma dk e WSJ |m. in, uwagę na podróż ministra  Titulescu. 


śnienin. To nam ułatwi zorjentowanie Się; Strona miemiecka — zaznacza  koresponden- 
w sytuacji i pozwoli zająć określone Stano- | cja — nie da się zmylić i nie przywiązuje nad. 
wisko wobec, hadź co bądż, niecodziennego; miernej wagi do wyników tej podróży (?). Przy 


| franeusko.polskim z roku 1921. a który wyma. 
ga również omówienia (?). Artykuł stara się 
wykazać wielkie korzyści, które mają wyniknąć 
z zatrzymania się (?) ministra Barthou w Ber- 
linie w drodze do Warszawy. „Niemcy z za- 
sady nie zawsze gotowe do bezpośredniej wy- 
miany zdań — pisze autor artykułu — i po- 
lemizuje następnie z twierdzeniem prasy fran- 
cuskiej, jakoby takie spotkanie w Berlinie wy- 
wołać mogło zaniepokojenie w Pelsce*. Rządy 
kanclerza Hitlera i Marszałka Pilsudskicgo -— 
czytamy w końcu — wylączyły raz na zawsze 
ze swej polityki przez dzieło pokoju z 26 stycz 
nia b. r. system niedowierzanią i wvzyskiwania 
międzynarodowych przeciwieństw. Nowy ruch 
musi się przeciwstawić próbom wprowadzania 
ponownie w Kuzopia. przesiarzalych metod. 


GDAŃSCY HITLEROWCY BIJĄ URZĘDNI- 
KÓW W SŁUŻBIE. 


Gdańsk. (PAT). Ubiegłej nocy w poczeksl- 
ni dworca w Oliwie zjawili sie trzej umunduro 
wani narodowi socjaliści, którzy w widocznym 
zamiarze wywołania awantury, zaczepiali znaj 
dującą siz w hallu publiczność. Gdy urzędnik 
kolejowy Sztole, pelniący służbę w kasie bilo- 
towej zwrócił uwage na niestosowność zacho- 
wania sie awanturników. jeden z nich podniegł 
do okienka i uderzył Sziolca w twarz, obrzuca- 
jac go ordynarnemi wyzwiskami, Na pomoc na 


Polski pomnieć należy ustęp deklaracji polsko-niemiec padniętemu koledze przybył zawczwany dyżur 


l. a obecnie do Warszawy i do Pragi. 
Można się domyśleć, że na uaktywnienie 
francuskiej polityki zagranicznej miał duży 
wpływ polsko-niemiecki układ z d. 26 sty- 
cznia r. b. W Paryżu dopatrują się w nim — 
i słusznie — konsekwencji paktu czterech. 
którego zawarcie zrobiła w Polsce jaknajfa- 
zalniejsze wrażenie. Układ berliński ocenia- 
ny ze stanowiska formalnego. nie budzi we 


wydarzenia — odwiedzin stolicy 
przez ministra spraw zagranicznych 
mierzonej z nami Francji, 

Nie będzie to zadanie trudne, gdyż nasz 
pogląd na współpracę polsko-francuską jest 
jasny i dawno już ustalony. Uważamy ją za 
konieczną w interesie obu państw i nie są- 
dzimy, aby ne mogło dojść między niemi 
do porozumienia we wszystkich tych spra- 


sprzy: 


Francji żadnych zastrzeżeń. „Dopiero pewne, rach, które wymienia prasa paryska. Ró- 
gesty — pisze jedno z pism paryskich —|źnice zdań mogą dotyczyć szezegółów, posu- 
którym dała wyraz Warszawa po zawarciu, Nieć taktycznych. ale gdy chodzi o meryto- 
porozumienia. połsko-niemieckiego, zaintry- | TFSZNY stosunek do wielkich probłemów po- 
gowały zachód, jeżeli nie wprost go zdezor- | lityki międzynarodowej, uzgodnienie zapa- 


jentowały . 

Według przewidywań prasy francuskiej, 
przedmiotem narad warszawskich podczas 
wizyty ministra Barthou będą następujące 
kwestje: 1) stanowisko Polski w organiza- 
cji Europy środkowej; 2) stosunek Polski do 
problemu Anschlussu; 3) jaka jest polityka 
rządu wawszawskiego w sprawie państw 
nadbałtyckich: 4) jakie jest wreszcie stano- 
wisko Polski wobec projektu dazbrojenia 
Niemiec i oczekiwanej konwencji. mającej 
na celu zapewnienie bezpieczeństwa pań- 
stwom europejskim. 

Jak widzimy program narad jest bardzo 


obfity i zupełnie usprawiedliwia to zaintere-| 


sowanie, jakie towarzyszy w kołach poli- 


trytwań Polski i Francji podyktowane jest 
koniecznością dziejowa, tradycją historycz- 
ną i wspólnemi interesami. Sa to względy 
znacznie silniejsze od t. zw. „polityki specy- 
ficznie personalnej”, jeżelibyśmy nawet przy- 
jdi, że ma ona w tej chwili dużo do powie- 
dzenia.. A. D, ; 


| odnowa doi GLK GH 


Przywrócenie dawnej listy cywilnej 
w Anglii. 
Podwyższenie pohorów urzędniczych 
Londyn 17 kwietnia. (Tel. wł). Wedle do- 
niesienia „Star“ ustalony w dniu wczorajszym 
nowy budżet państwowy przywraca listę cy- 
wilną króla do dawnej wysokości, co pośrednio 


tycznych zamierzonej podróży ministra Bar-| oznacza jej podwyższenie o 50 tysięcy funtów 


thou do Warszawy. Każda z wymienionych! 


spraw posiada pierwszorzędne znaczenie dla 
dalszego kształtowania się stosunków €uro-, 
pejskich. a wszystkie razem tworzą kom- 
pleks na 'ktualniejszych w tej chwili zaga- 
dnien w polityce międzynarodowej. 


. 


rocznie. 

Również pobory urzędników nańsiwowych 
poprzednio od 1931 r. znacznie zredukowane, 
zostaną obecnie przywrócone do dawnej wyso- 
kości 


- 
ka 


< mra 


|rej wynika, że centralna komisja zagranicz 


cja — nie wyłącza przecież, że między Fra- 
cją a Polska powstanie inne zagadnienie poli- 
tvczne, które nie stoi w związku z sojuszem 


WYPŁACĄ WOJEWODZTWA N 


Warszawa, 17. 4. (Telef. wł.). Korzystając 
z paragrafu ustawy skarbowej na rok budże- 
towy bieżący Ministerstwo Opieki Spolecznej 
postanowiło przekazać 100.000 zł. za zapomogi 
dla tych inwalidów, którzy utracili zdolność za 
robków niżej 20 proc. i na podstawie ustawy 
z r. 1922 nie posiadają prawa do zanpatrzenia 
pieniężnego ze skarbu państwa. 


kiej. mówiący o uprzednio przyjętych zobowią- 
FE Ustęp ten — stwierdza koresponden- 


Zanómogi dla zredukowanych inwalidów | 


ny ruchu Kryszewski. Jeden z napastników u- 
derzył Kryszewskiego kastetem w twarz i po- 
turbował go silnie, Kolejarze wezwali policje. 
Sprawcy napadu zdolali zbiec. 

m e e > r oore 


A WNIOSEK STAROSTÓW. 


Uwzględnieni będą przedewszystkiem inwa- 
lidzi. posiadający rodzin, a nie mający zabeznia 
czonego minimum egzystenej. Suma 100.090 
zł. będzie przekazana w ratach miesięcznych 
poszczególnym urzędom wojewódzkim w zależ 
ności od ilości zamieszkałych na ich terenie in- 
walidów zut raconą zdolnością zarobkową. 


Czescy członkowie związku oficerów 


| 
| do Polski n 

Praga, (PAT.). Niektóre dzienniki za- 
mieściły w niedzielę wiadomość, że przy- 
gotowana na laio br. wycieczka związku 
oficerów . czeskoslewackich do Polski i 
państw bałtyckich została odwołana pod 
wrażeniem ostatnich wydarzeń w stosun- 
kach czesko-polskich. 


Jak korespondent PAT. stwierdził. spra 
wa przedstawia się nieco odmiennie. Mia- 
nowicie organ Związku olicerów czeskich 
„Dustojnickie Listy" zamieścił w numerze 
8-mvm z dnia 22 lutego br notatke z któ- 


ie przyjadą. 


na na zebraniu w dniu 19 lutego po rozpa” 
trzeniu sprawy wycieczki związku oficerów 
czeskich do Polski, nie mogac uzgodnić róż 
norodnych żądań uczestników, postanawiła 
prejektowanej wycieczki nie urządzać, Z 
powyższego wynika. że zwiazek oficerów 
czeskich zrezygnował z wycieczki do Pol- 
ski jeszcza w dniu 19 lutego, a nie obecnie, 
i to z przyczyn zupełnie niezależnych od 
wydarzeń w stosunkach polsko-czeskich. 
(Doniesienie powyższe mie wyjaśnia, czy 
odwołano również wycieczkę do krajów 
Bałtyckich. Przyp, Red.) 
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© czem piszą innie.. 


„Strzeżcie się pana Barthou“. 


Znany publicysta hitlerowski. Sieluuy 

z „Frankfurter Zejtuug ostrzega (D) Pal- 

skę (') przed panem Barthou... Pisząc o ra- 

kowaniach Londynu z Paryżem na temat 
zozbrojenia, twierdzi: 

„Francja dostrz sposobność uczyuie- 

nia z Anglji gwarantki nietylko umowy roz- 


Dry 


Gel 


brojeniowej, ale także statas gno ouropej-| 


ekiego. a zarazem sposobność wzinognieńia 
nieco swych związków z sojusznikami wseno- 
dnimi, które sie nieco rozlnżniły. Jest bo- 


wiem rzeczą jasną, że Barthou wszelkie jmč-| 


by podejmie. aby uzyskać poręczenie nic- 
naruszalności obszaru także dla Polski hit 
ta wcale o to nie zabiesała) i dla Malej En- 
tenty. A to w tym celu, by samodzieliość 
którą przynajmniej pierwszo z tych państw 
osiągnęło, znowu nieco ograniczyć na rzecz 
patronatu francuskiego...” 

Zabawny jest ten p. Śiebnrg!.. Radby 
odciągnąć Polską od Francji z powodu. że to 
nam podobno grozi .ograniczeniem* samo- 
dzielności. Zabawniejszy jeszeze jest. goly 
twierdzi. że Polska „nie zabiegaia* o ntrzy- 
manie traktatów pokojowych w mocy! 
Qto, jak w Niemczech wyobrażaja sobie Pol- 
skę po zawarciu porozumienia z Berlinem. 


Zadowolenie sanacji z „0. R. R“. 


„Gazeta Polska“ pisze, że deklaracja „O- 
bozu Narodowo-Radykalnego" jest „metna”. 
„„Wymieszano tam — pisze — skrupulat- 
nie i bez rozróżniania hierarchii myśli — 
rzeczy słuszne i niesłuszne, radykalizm z im- 
perjalizmem. chrześcijaństwo z rasowym an- 
tysemityzmem, antyctatyzm z etatyzmem — 
w dozach wystarczających do stworzenia 
mikstury agitacyjnej, lecz nie programu, ani 
' ideologji. Mimo to jednak musimy stwier- 
dzić, że mimo szeregu oczywistych głupstw 
4 naiwności — „deklaracja program*wa'*' 
fpondujących młodych obwiepolaków. posia- 
da jedną niewątpliwą cechę dodatnią. Jest 
nacjonalistyczna naiwnie, ale szczerze, Wy- 
nika to z „uchylenia czoła przed krwią prze- 
'laną dla Polski, bez względu na to, w ja- 
kich formacjach została przelana”, wynika 
z punktu mówiącego, że Państwo ,.powinuo 
być organizacją zbrojną Narodu' — wynika 
nadewszystko — z zerwania z peeudo-nacjo- 
nalizmem narodowych-demoxratćw. 

Na deklaracji ideowej frondy zmlodzieży 
obwiepo!lskiej znać zgubne skutki kształec- 
nia umysłów w środowisku endeęckiem. De- 
magogja, argument wyborczy, popularność 
haseł, schlebianie instynktom — zdają sie 
być dla mlodych frondowców — bronią, !:tl- 
„rej, jak sądzą, nie można nie używać, jeśli 
się pragnie powodzenia”. 

„Dla endecji — kończy „„Gaze:a Polska“ 
-— fronda młodych obwiepolaków może hyć 


niespodzianką. Dia nas jest to objaw natural | 


ny i zdrowy, przewidywany oddawna*. 


Polski hitleryzm. 


Już drugi artykuł poświęca p. B. K. w 
„Kurjerze Warszawskim“ — „Obozżowi Na- 
roedowo-Radykalnemu'". Ten drugi jest bar- 
dziej nieprzychylny dla „O. N. R“, niż pierw 
5z 


„Według naszego rozumienia rzeczy — 
pisze — sprawa zasluguje na uwagę z in- 
nej strony: z tej, która ujawnia silną rady- 
kalizację społeczną nowego odłamu, mienią- 
cero się „radykalno-narodowym*. Gdyby 
'wszystko to. co powiedziano w jego rro- 
gramie, brać dosłownie. to należałoby 
przyjść do wniosku. iż secesja pp. MosdorTa 
i towarzyszy nie jest daleka od socjalizmu 
tego typu, który ma swego najgłosciejszego 
wyraziciela w hitleryżźmie, a który nie prze- 
staje mieć cech charakterystycznych ruchu 
socjalistycznego dlatego, iż zwaicza mar- 
ksistów. I Saint-Simon, Proudhon, Fourier. 
Owen nie mieli nic wspólnego z Marsem. M- 
bo byli socjalistami. Nam się wy Taje to we- 
do społeczne najmłodszego nokolenia poli- 
tyków polskich hałamutnem 1 zdolnan prze- 
to do wywołania zamętu w niejednej wraż- 
liwszej głowie”, 


Poseł B. B. w opozycji przeciw 
rządowi. 


W .Przeglądzie Pedagogicznym ', orga- 
nie T. N. S. W. znajdujemy sprawozdanie 
z ostatniego walnego zjazdu tego towarzy- 
stwa, na którem delegaci krakowscy zapo- 
wiedzieli stworzenie nowego towarzystwa z 


powodu, iż T. N. S. W. jesi rzekomo opo- | 


zycyjne w stosunku do rządu. Wobeg lego 
warto zacytować ustęp z przemówienia przy- 
wódey rozłamowców pos. Szyszki. na wal- 


naC-! 


„GLOS NARODU" z dnia 18-g0 kwietnia 1934 


Na dwa .ronty. 


żydostwo w Malopolsce wschodniej czuje sie 
matakowane ostatnio z dwu stron: ze strony 
«polskiej i ze strony ruskiej, Tu i tam przeciw- 
| ko Żydom występuje głównie mdodzież. Syina- 
eja widee niemiła. zwłaszcza iż może zacho- 
LA obawa. że oba snołoczeństwa  „palskie i 
| ruskie) gotowe w tej dziedzinie podać sobie re- 
[ce i planowo zaatakować wspólnego wroga riw- 
nocześnie, wypierając go ze zdobytych — kosz- 
tem obu spoleczeństw — placówek, 

Żyńzi zatem zaczęli obronę na dwa tronfy. 
s5poleczeństwu polskiemu chee wybić z zloww 
antysemityzm p. Henryk Tłęscheles, naczelny 
reaktor „Chwili. w imię państwowej racji 
stanu; społeczeństwu miskiemu — p. dr. Henrvk 
Rosmarin, posel muic jszościowy. w imię ukrain- 
skiego narodowego interesu. LUczynili to równo- 
cześnie w tym samym numerze lwowskiej „Chwi 
Harz dnia Ak m.) 

P. redaktor Hescheles tak arzunientuje: 

„Gdy się śledzi obecną fazę dyskusji w 
sprawie żydowskiej, dyskusji gorącej i ra- 
mietnej w prasie endeckiej lub.w licznych 
organach i to nietylko endeckiej młodzieży, 
ma się pierwsze wrażenie, że nigy poziom 
tej dyskusji w Polsce nie stal na tak niskim 


tak przytłaczającym moralnie i duchowo. paz, 


ziomie, co obecnie... i że w żadnej dziedzi 


| 
| 


rych wspomina sie również Ukraińców, Nie 
tu miejsco zatrzymywać sie Hużej nad kuli- 
suni politycznemi tej sytuacji, w którą zosta 
ja wciągane. wzęlędnie wplątywane (1), pew- 
~ne kola ukraińskie, Pragniemy tylko na tem 
miejsen stwierdzić fakt. który jest jasny 
dla każdego objektywnego obserwatora wa- 
runków życia 
„ Szerokie koła ukraińskie są uasirojone aniy- 
semicko. a ich antysemityzm przybiera coraz 
poważniejsze formy.. Czy musimy to ulo- 
wadniać faktami? Wskażemy tylko na jeden 
fakt bardzo. symptomatvczny i pouczajacy. 
Jest faktem. że żaden z „trzeźwych i od- 
„„powiedziałnych” ukraińskich przywódców 
ani nie pmzoszkadzał ani też nie potępiał 
akcji bojkotowej, prowadzonej przez Ukruiń- 


Współpraca polsko-czechosłowacka. 


Ptrzymaliśmy poniższe informacje: 

Zarząd Klubu Czeskopolskiego w Mor. Ostra 
wię zajmował się na kilku posiedzeniach osiat 
niemi wypadkami, poczem stwierdził: 

' 1) Dotychczasowa działalność Klubu zmie- 
rzała w kierunku sprawiedliwego rozwiązunia 


nie zależność psychiczna od wrogów zašor | spornych zagadnień między Czechami i Pola- 


czych nie utrzymała się tak długo, jak w| kami, jakoteż istotnego zbliżenia obu 


odniesieniu do sprawy żydowskiej, Ten wą- 
tek programowy, jaki zarówno undecja. jak 
młozicź stojąca na zasadzie programu pan. 
stwowego. w sprawie żydowskiej w Pulsce 
snuje, jest wiernen echem polityki najreak- 
cyjniejszych sfer dawnej carskiej Rosji i bi- 
tlerowskiega przykładu. żadnego w tej (ly. 


pobra- 
tymczych narotlów. Czescy i polsev członkowie 
pracowali zgodnie i do ostatniej chwili nie Dy- 
lo między nimi jakiegokolwiek nieporozumie- 
nia. 

2) Czeskopołski Klub w okresie swej pra- 
cy zawsze się ujmował za prawami polskiej 
mnicjszości narodowej na ziemi cieszyńskiej. 


skusji ujęcia. zasadniczego. żadnych widno- | czego dowodzi między imnemi wniesienie trzech 


kręgów jakiejś idei. Cała dyskusja. uprosz- 
czona jest do najniodorzeczniej pojętego cia- 
snego egoizmu i lo tego optycznego ziudze- 
nia, które w Niemczech hitlerowskich zaczy- 
na już pryskać, że z nsunieciem, z zniszeze- 
niem żywiołu żydowskiego w Polsce stworzy 
się wiele nowego miejsca dla siebie. 

Co zdanie. to wyświechtany frazes wypły- 
wa z pod _ pióra p. Hoeschelesu, głrazes, »któ- 
rym się chce, zasłonić oczy = piźed  realuem 
spojrzeniem na kwestje żydowską. Ate**czy- 
żajmy dalej: ema 

„Co do mertun kwestji żydowskigj zg 

niema prawie miedzy obozami (iyskutijące- 
mi różnie. Oba uważają, że adyływ. zMACZNE 
zmniejszenie. zniknięcie żydów z Polski jest 
tym ideałem politycznym, któremn służyć 
mają programy. Różnice są tylko co do spo- 
sobu, w jaki należy to nskutęcznić... Na nas 
żydów sprawia to wrażenie, jakby jacyś. po- 
za doświadczeniami historji stojący pierwot- 
ni lndzie zastanawiali się, czy należy spo- 
łeczność żydowską zjeść surowo czy da g0- 
rąeo. Jakieś chorobliwe  zaślepienie kieruje 
tą mentalnością, która nie, zdolna wykrze- 
sać żadnego pozytywnego ideałn czynnego 
i twórczego życia, łudzi się, że ułatwi sobie 
życie negacją... Mentalność, która wyżywa 
się w obecnych dyskusjach antyżydowskich. 
pqdzi na oślep — w przepaść, na której 
dnie z pewnością nie rysują się kontury po- 
tegi i wiolkomocarstwowości, lecz zuboże- 
nie moralnego, kulturalnego i materjalne- 
go życia, 

Wszystko to gładko i z tupetem wypowie- 
dziane. leez nie przekonywująco. ho my mimo 
wszystko wierzymy, że nasze moralne, kultu- 
|ralne i materjalne życie wzbogaci się wiedy, 
gdy Polska zubożeje w żydów. 

& + $ 


W inny ton nderza znowu p. dr. Rosmarin. 
zwracając sie do Ukraińców: 

„Pewna i to weale niemala część ukraiń- 

skiej ludnoścj zostala zakażona bakcylem 

antysemityzmu. W szczególności wzmocniły 


| 
|- się nastroje antysemickie w związku“g™no- 
| wemi politycznemi warunkami w Polsce i 


|  rozmaitemi kombinaejami politycznemi, wi- 
szacemi w powietrzn, kombinacjami. w któ- 


tarza Generalnego, zachęcające kolegów do 
dzielenia się z innymi kolegami nowemi wia- 
domościami, osiągnietemi na. kursach dô- 
kształcających. urządzanych przez Minister- 
stwo WR.iOP. Uważa on, że raczej przeciw- 
nic, Sekretarz Generalny powinienhy wysta- 
pić przeciwko modnej obecnie kursomaniji, 
jaka opanowała teraz szkolnictwo, co stano- 
wj prawdziwą plagę dla nauczycieli. Obecne 
kursy nie dadzą nauczycielom niezbędnego 
uzupełnienia wykształcenia į jedynie pobyt 
| w mieścię uniwersyteckim mógłby braki u- 
zupełmić”, 
| Czyli: „opozycyjne“ T. N. S W. okazało 


nym zjeździe T. N. S. W. Krytyke ozialal- | aje bardziej skłonnem do „współpracy z 12ą- 


ności Zarządu T. N. 
kę „Przegląd Pedagogiczny" tak streszcza: 
M 


g 


S. W. przez p. SZYSZ- | Jem* 


. niż poseł B. B., prof. Szyszko... Mimo 
to jednak — grozi rozłam w starem towa- 


ówcy nie podoba się wezwanie Sekre- | ,zystwie! 


memorjałów dn rządu w Pradze w obronie pol- 
skiej mniejszości oraz liczne interwencje prze- 
wodniezącego i: innych funkcjonarjuszy Klubn. 

3) Ostatnie wypadki nie pozostające bez od 


w Wschodniej , Malopalsce:. 
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ców w stosunku do żydów... Muszą się ol- 
-powiedzialni ukraińscy przywódcy, pąfatocz- 
nie zdecydować: jeśli poważnie zamierzają 
palożyć kres konfliktom między Ukrafiicami 
| a żydami, to muszą przedewszystkiem wy- 
tępić bakcyle antysemityzmu ' którym tak 
lekkomyślnie pozwolili rozplęnić sie na wsi 
ukraińskiej”, iii „IRS - 

W wywodach tyeh uderza nas przedewszyst- 
kiem to, iż p. Rosmarin ostrzega koła nkraiń- 
„skie przed „wplątywaniem* ich przez pa'skie 
czynniki polityczne w pewne ..kombinacje" 
Woluby p. Rosmarin, hy tych kombinacyj nie 
była. bo gdzie sie dwóch bije. tam żyd skorzy- 
sta. Jakoś to trudno pogodzić z troską p. Fe- 
schelesa o „kontury potęgi i wielkomocarstwo- 
wości” Polski. Tak. alo p. Hescheles pracuje w 
iranży „wielkomocarstwowościć, a p. Rosmarin 
„w mniejszościach, aby tylko handel żydnw- 
ski szał. Fr. BŁ. 


glosu również į w tutejszym kraju  spowodo: 
waly pewne zaniepckojenie. Ustąpiło z Klubu 
prócz urzędnikew polskiego konsulatu w Mor. 
Ostrawie nadto ośmiu jeszcze innych członków 
polskich. Z uwagi żo w Klubie liczącym 360 
członków hyło dotąd 160 Polaków. jest widocz 
je. że pozostała w Klubie przeważająca więk- 
szość polska uznaje dotychczasową działalność 
Klubu i pragnie nadal zgodnie współpracować 
z czeskimi obywatelami. Dalszym dowodem po 
ważnego pojmowania zbliżenia czeskopolskiego 
ze strony połskich obywateli jest pocieszający 
objaw, że właśnie w ostatniej dobie wzrasta 
ilość czlouków polskich. 

Klubowi zależy nietylko na przyjaznym elo 
sunku obywatelstwa obu narodowości w tntej- 
szym kraju do siebie. lecz również na zgodzie 
i przyjaźni obu narodów i państw  slowiań- 
skich. 


mmnm (Yf) > 


Trocki niepokoi Franci 
1rocKi NIEDOKO! Francie. 

- Wiadoiność o pobycie p. Troakiego we Tran 
Git okolicach Fontainebleau  zelcktryzowała 
opinię. Panuje bowiem przekońanie, że ten de- 
wazoroalucji. nio da osobistej przyjemności 1 
nie z pietyzmu dla Napoleona obrał sobie tę 
okolicę na pobyt, ale że coś na ziemi francu- 
skiej knujć. 

Tstotnie! Trocki nie próżnuje we Francji. 
Oto w tych dniach pojawił się w Paryżu 
pierwszy tumer pisma „Ta Verita“ (Prawda), 
jako organ nowego ugrupowania p, t.: „Miedzy- 
narodowa Liga Komunistyczna”... „Verita“ wy- 
dawana jest po włosku. ma zaatakować faszyzm 
w jego ojczyźnic.. Ciekawych szczegółów do- 
wiadujemy się z niej o celach tej Ligi“. 

Trocki twierdzi, że ohydwie Międzynarodów- 
ki: TI /socjalistyczna) i HI (komunistyczna) — 
przeżyły się. Czas więc na powstanie IV, I tę 
właśnie Trocki tworzy, 

Niemiecki dziennik szwajcarski „Berner 
Tagblatt“ demaskuje współpracowników Tro- 
ckiego. Pierwszym z nich jest p. Owezarow, b. 
reprezentant NI, Międzynarodówki w Berlinie, 
dziś zaś właścicieli!) „Banku Międzynar. Kre- 
dytu* w Paryżu. Drugim p. Nicole, Szwajcar. 
który przed 2 laty wywołał w Genewie krwa- 
wą awanturę rewolucyjną. 

W związku z akcją Trockiego stoi zjazd so- 
cjalistyczny w Amsterdamie z przed paru dni, 
o którym prasa podała lużne zaledwie wiado- 
mości. Według dziennika  berneńskiego zjazii 
ten miał przygotować organizację  „niezależ- 
nych” żywiołów komunistycznych: Francję miał 
na nim reprezentować p. Rosenberg (!), naj- 
bliższy zaufany Bluma. 

Jeśli te wiadomości są prawdaiwe, to trzeba- 


Od piątku 12 kwietnia 


Wielki epos życiowy o utworach mistrza kompozycji JANA STRAUSSA — Najdoskonal- 
szy utwór treściowy i muzyczny! 


|Wiedeńska Krew 


by powiedzieć. że p. Trocki podejmuje przer- 
wana robotę rewolucyjną. Wprawdzie dziś p. 
Trocki nie rozporządza takiemi wpływami, jai 
wówczas. kiedy kierował losami Rosji, i dziś 
jednak może mącić przy pomocy elementów ko 
maunistycznych niezadowolonych ze Stalina, któ 
rych nig brak. 

Nie dziw tedy, że wiadomości o pobycie 
i dzialalności Troekiego obudzily żywe zanic- 
pokojenie we Francji, 


=e ES u r z. 
JS em = 


Dr. JOZEF SPIRA 


pec. chor. uszu, nosa i gardia 
przeprowadził się i ordynuje 


Kraków, Basztowa 23. Tel. 114-98. 


Irlandja otrzyma parlament 
jednoizbowy. 


| Wedle doniesienia 7% Dublina premjer de 
Valera zapowiedział wniesienie projektu usta- 
wy, zmieniającej częściowo irlandzki ustrój 
parlamentarny przez zniesienie senatu. 
Przyjęcie tego projektu jest zapewnione i 
nastąpi prawdopodobnie już w ciągu bież. ty- 
godnia; poczem obie izby zostaną rozwiązane. 
Ta ostatnia ewentualność zajdzie także w wy- 
padku odrzucenia omawianego projektu konsty 
tncyjnego przez irlandzki senat, gdzie rząd nis 
posiada większości. W tym wypadkn nowe wy- 
| horf odbyłyby się pod hasłem obalenia insty- 
| tacji senatu. x 
:9000:——— 


Kino Świt 


(WALC STRAUSSA) „Nad pięknym, modrym Dunajem“. Dzieje melodji, która zawojo- 
wała świat cały. — Płyń piękna melodjo — W tobie cały mój świat! — Obraz produ- 
kcji austrjackiej. — Treść — Gra — Technika — Wystawa. — Obraz ten jest dowodem 
jak niezmierną jest wartość pięknej melodji dla stworzenia wielkiego filmu, spotęgowa- 


na finezyjną grą w tytuło- 
wej roli ulubieńca Krakowa 


Tyle w tym filmie czaru, uroku i ży- 


Gustawa Fróhlicha. cia, musi on zachwycić każdego. 


Dodatek do programu: tygodnik dźwiękowy Paramonutu. 


Trzy wyświetlania w dnie powszednie o godz. 6, 7. i 9 wieczór. a w niedziele i święta 
także o g. 3 popoł — Zniżki dla P. Akad. (za legit.) i uczn. szkół średn. (w mundur- 
kach) przy kasie. 
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Ka ziemiach ftzplitej. 


Dr Mieczkowski prezydentem Poznania 


Rada miasta Poznania dokonała w ponie 
działek wyboru prezydenta miasta w związku 
z bliskiem ustąpieniem prezydenta p. Rataj. 
skiego, którego kadencja kończy się z dniem 
26 kwietnia. Prezydentem m. Poznania obrany 
został dyrektor Banku Polskiego i były prezes 
Rady miejskiej w Poznaniu — dr, Władysław 
Mieczkowski. Należy on do Stronnictwa Naro- 
dowego. Dr. Mieczkowski otrzymał 38 głosów 
a jego kontrkandydat dr. Surzyński z BR. 23. 


Budujemy mosty... 


Tak jest budujemy, ale jak my to robimy, 
to o tem różni różne rzeczy mają do powiedze- 
nia. 

Tak np. donoszą Ram z ludnej wsi Gliny 
Małe, pow. Mielec, położonej w obszarze Wisły 
na ważnym szlaku Staszów Połaniec  (wsła- 
wiony uniwersałem naczelnika Kościuszki) — 
Mielec, że dzieja sie tam prawdziwe cudeńka 
hudówiane. Na pewnym odcinkn tej drogi. prze 
ciętej rzeką Breń. przysiąpiono mianowicie 
przed niejakim czasem do budowy mostu, do- 
syć znacznej rozpiętości 18 mtr.. do czego zwie 
ziono już nawet przeszlo 50 metrów sześc, bu- 
dulca i usypano rampy dojazdowe przy zuży- 
ciu 250 dni dobrowolnej rohocizny miejscowej 
ludności. Rozebrano też stary most jako zupel- 
nie wadliwy. w następstwie czego atałi komu- 
nikacja na tym odcinku drogi niemal zupełnie 
ustała, ho nie każdy maże lub chce ryzykować 
przeprawę w bród przez rzeke, Dzieci mieszka- 
jące po drugiej stronie rzeki do szkoły nie cho- 
dzą, prowadzenie robót wiosennych jest właści 
wie umiemożliwione, a wszelkie kolatania i za- 
biegi o przyspieszenie tej budowy skończyły 
się na tem. że.. wbito 5 słupów pod przyszły 
most. ..Ausgerechnet* 5. choć potrzeba ich we- 
dle planu 38. a dokonawszy tego wiekopomne 
go dzieła. założyliśmy spokojnie ręce, choć 
czas nagli i ludziskom poprostu pali się czyto 
z dojazdem do kościoła. czy sądu. lekarza a 
rhoćhy pana starosty. dla którego to my przy” 
słowiowo huduiorav mosty. 

Bo tak to my budujemy... 


Wstrzymanie eksmisyj w Warszawie. 


Komornicy warszawscy zawiesili w ponie- 
działek postępowanie egzekncyjiaw w blisko 
300 sprawach o eksmisję. Rzecz charaktery- 
strczna. że biuro sprzedaży Dz. Ustaw było 
w godzinach rannych formalnie oblegane przez 
osoby, nabywające nowy numer dziennika, z roz 
porządzeniem Prezydenta R. P. o wstrzymaniu 
eksmisyj. 


W ostatniej chwili przed Śmiercią 
uratował podróżnych. 


W okolicy Łodzi na linji tramwajów dojaz- 
dowych pomiędzy Łodzią a Pabjanicami wyda- 
rzył się niesamowity wypadek. W chwili, gdy 
jeden z tramwajów zmierzający w kierunku Pa 
bianic znalazł się obok przystanku Lotnisko — 
motorniczy, prowadzący wóz K, Pawłowski, na 
gie zachwiał się. Ostatnim wysiłkiem wyłączył 
prąd i padł na deski obok motoru bez przy- 
tomności. Pociąg potoczył się kilka metrów da 
lej i stanął. Motorniczy przed przybyciem leka- 
rza zmarł. Jak się okazało, Śmierć nastąpiła 
wskutek ataku serca. Dzięki niezwykle silnej 
woli zdołał tragicznie zmarły uchronić pociąg 
od katastrofy i uratować życie licznych pasa- 
żerów. 


Adwokat pod zarzutem nadużyć 
na kwotę pół miljona złotych. 


Dnia 19 bm. odbedzie się przed sądem skr. 
w Warszawie sprawa adwokata L. Parzyńskie- 
go. oskarżonego o przywłaszczenie pieniędzy 
swoich klientów na eume przeszło pół miljona 
złotych. Adwokat Parzyński zajmował się głó- 
wnie windykowaniem spadków po obywatelach 
polskich w Ameryce i zarabiał bardzo dnżo, ale 
nie wystarczała mu to na wystawny tryb życia, 
jaki prowadził. Posiadał dwie wille w Konstan 
cinje, luksusowy samochód. bawił zagranicą. a 
żona, b. artystka Opery, odznaczala sie bardzo 
wielkiemi wymaganiami i przegrywała duże Su 
my w ruletkę w Monte Carlo. 

Nadnżycia rozpoczeły sie w r. 1926. Pierw- 
sza skarga została zgłoszona dopiero w roku 
1933. Poszkodowanych jest 56 obywateli. Na 
rozprawe wezwano 117 świadków. 


Proees defraudantów z kopalni „Wulek* 


W sądzie apelacyjnym w Katowicach odby- 
Ja sie rozprawa przeciwko P. Pitzchowi i urzę- 
dnikowi J. Bodellowi z biura rachunkowego na 
kopalni „Wujek”. Pilzch oskarżony był o sprze 
niewierzenie na szkodę zakładów Hohenloego 
250.009 zł, zaś Bodcll. wiedząc o sprzeniewi:. 
rzeniu swego przełożonego. nie danićsł o tem 
dyrekcji, lecz zaciągnał u Pitzcha pożyczkę 
w wysokości 50.000 zł. Wykrycie tego sprze- 
niewierzenia wywolalo w swoim czasie wielkie 
wrażenie, bowiem Pitzch znany był jako dzia- 
lacz niemiecki i mąż zaufania Volksbtndu, oraz 
z ramienia tej orgamizacji w czasie ostatnich 
wyborów do Sejmu Śląskiego figurował na li- 


„GŁOS NARODU" z dnia 18-go kmiernia 1934 


MAP f Cannes, w kwietniu. 
Wiecznie aktualnem motto reklamy, za po- 
mocą której uzdrowiska lazurowego brzegu 
przyciągają turystów, mogłoby być krótkie zda- 
nie: „La saison des fleurs continue". Zaledwie 
bowiem zniknęły mimozy, a już pojawiły się 
kamelje, zakwitły drzewa miydałowe i brzoskwi 
niowe. Wielkie pęki fiołkćw, narcyzów i kon- 
walji są ozdobą stołów na gali w „Ambassa 
deurs“, stanowią pachniące pociski zabaw i bi- 
tew kwiatowych, otaczają chłodnice samocho- 
dów podczas koukursów elegancji automobilo- 
wych. Kwiaty są zresztą nietylko barwnym or- 
namentem i tłem, ałe artykułem handlowym. 
żródłem znacznych dochodów Riwiery, która 
eksportuje je do wszystkich części Europy, Co- 
dziennie specjalny, pociąg towarowy, zwany 
„train de fleurs* odwozi do Paryża kwisty, 0- 
woce i jarzyny jako dar słonecznego południa. 
Panuje tu atmosfera radosnego podniecenia. 
rozgorączkowanie „a propos de rien“, poprostu 
słońeeni, morzem i widokiem coraz to uswych 
twarzy. Nie psuje nastroju przewaga liczby o- 
sób starszych. które osiedliły się tu na stałe. 
Jest to jednak dosć zabawne, iż poczciwi ren- 
tjerzy. którzy całe życie zamierzali osiąść na 
starość w ciszy i spokoju, wybrali wkońcu miej- 
scowość tak bardzo ożywioną jak Nicea, cet- 
trum zabaw, niezłiczonych konkursćw, zawodów 
sportowych. championatów i t. p. Każda z miej- 
seowości Riwjery, połączonych wspaniałą siecią 
komunikacji autobusowej, samochodowej i ko- 
lejowej, posiada w dziedzinie atrakcyj swoja 
„specialite”, która ściąga tłumy z okolicy, 


koju i wypoczynku“ mieszkańca Cannes wypeł. 


licznemi .evenements* i 


niony jest również 


Kinoteatr 
dźwiękowy 


Od 12 kwietnia b. r. — Naj 


ście kandydatów. Sąd okręgowy na rozprawie, 
która odbyła się przed rokiem, skazał Pitzcba 
na 2 lata więzienia z zawieszeniem kary, zaś 
Bodella na 1 rok więzienia również z zawie- 
szeniem. Na rozprawie apelacyjnej sad podwyż- 
szył Pitzchowj karę do 4 lat więzienia, zaś Bo- 
dellowi kare zmniejszył do 6 miesięcy wiezie- 
nia. 


Akademja prawa w więzieniu. 


W Warszawie od pewnego czasu zauważona 
na rozprawach sądowych, że przestępcy, którzy 
siedzieli w więzieniu prewencyjnem na Pawia- 
ku, świetnie orjentują się w zawiłej procedurze 
karnej, powołują się na szereg artykułów ko- 
deksu i postępowania karnego. Złodzicje wy- 
głaszali mowy abrończe, uzasadnione odpowie. 
dniemi artykułami prawa, Po krćtkich docho- 
dzeniach okazało się, iż w więzieniu na Pawia- 
ku powstało jakgdyby biuro porad prawnych. 
W nieustałony jeszcze sposób, prawdopodobnie 
w czasie spacerów, przestępcy, którym dorę- 
czono już akt oskarżenia i wyznaczono termin 
rozprawy, zwracali się z prośhą © pomoce do 
swych towarzyszów niedoli, b. sędziego Łopatty 
i doradcy prawnego Ibera. B. sędzia Łopatta 
i Iber chętnie służą pomocą i radzą przestęp- 
com. jak maja sie bronić przed sądem. 


|= w mam 


SPRAWA POŁĄCZENIA CHORZOWA Z 
KRÓL. HUTĄ, W poniedziałek obradowała w 
Katowicach komisja administracyjno-samo"zą 
dowa Sejmu śląskiego. Miedzy innemi załatwio 
no ostatecznie we wszsptkich czytaniach usta- 
wę, dotyczącą połączenia Chorzowa z Król. 
Hutą. Sprawa ta znajdzie sie na następnem po 
siedzeniu Sejmu śląskiego i tam zostanie osta- 
tecznie załatwiona. 
samorządowa wypowiedziała się za 
niem tych gmin. 

WIĘZIEŃ OFIARUJE SIEBIE DŁA DO- 
ŚWIADCZEŃ NAUKOWYCH. Władze sprawie 
dliwości otrzymały z więzienia w Grudziądzu 
niezwykle ciekawą propozycje J. Dziedonia, 
skazanego na karę hezierminowego więzienia 
za zabójstwo w celach zysku. Ofiarowuje się on 
dia celów doświadczeń naukowych. Lekarze: 
rzeczoznawcy w Czasie rozprawy wyrazili opi- 
nje, że czyn Dziedonia miał związek przyczyna 
wy z odniesionemi przez niego na wojnie rana 
mi i kontuzjami. Ta opinja podsunęła więżnio 
wi myśl zaofiarowania swojej osoby dla do- 
świadczeń naukowych. Decyzja władz w tej 
sprawie jeszcze nie zapadła. 

"r= zz 


Serce Olbrzyma 


siłącza. występująsego w walkach zapadnieczych świata; około jego osoby rozwia się żywa. 
nader interesująca akcja. — Początek przedstawień o 5, 7, 9, w niedzielę także o ciej. 


Komisja administracyjno-= 
polacze-™” 


Wiosna na Riwierze. 


(Korespondencja wlasna). 


„mondanites”. A więc przedewszystkiem rano, 
sniadanie na tarasie Martineza, wieczorem dan-: 
ciag u Bruminelea lub występ nowych Hoff-| 
mau-girls, nie tak może pięknych, jak ich po-! 
przedniczki, ale równie dobrze tańczących. A w! 
ciagu całego dnia prawdziwa rewja mód naj 
avenue de la Croisette, przeglad tumer najwięk: | 
szych paryskich magazynćw. ` 

W ostatnich czasach panuje tu także moda 
na odczyty. W dziedzinie tej panuje ogromna 
rozpiętość j rozmaitość, jeśli chodzi o rodzaj 
mówców i tematy. A więe odczyty wygłosili 
m. in.: poseł sułtana marokańskiego Si Kaddour 
Ben Ghabrit, arcybiskup Nicei mgr. Ramond. 
oraz deputowany Ybernegaray. 

"Nic w tem dziwnego, że odemek powieścio 
wy afery Stawiskiego, ukazujący się ciągle jesz- 
czę w dziennikach wraz z notatką „a suivre” 
ma rozdział, który przenosi czytelnika na Ri 
wjerę, Brzeg lazurowy, ze swemi „palaces“, ka- 
synami, pięknemi cudzoziemkami, które przy- 
bywają niewiadomo skąd i odjeżdżają niewia- 
domo kiedy, jest idealną ruma dla sensacyjnych 
afer. Po aresztowaniu Carbone'a i barona Lus- 
sarz'a, punkt oparcia sprawy znalazł się ua od- 
cinku pomiędzy Marsylja a Niecą. wśród kra: 
jobrazu z karty pocztowej. Cćż za pole do po- 
pisu dla detektywów-amatorów į dziennikarzy! 
Domorosły Sherlock Holmes wpawa do zaciszne- 
go baru na Cap Martin i, udając inspektora 
Bony, sprawdza ostatnie rachunki bywającego 
tu stale barona Lussatz. Śmiech. zamieszanie i 
temat do rozmów dla puułiczności. W blasku po 
|łudnia straszne przestępstwa i oszustwa nabie- 


minainej.. M. C: 


Pod nowym Zarządem Katelickim. 


„SŁONKO u. Lubicz 15. 


wspaniałszy film ostatnich czasów 
z najnowsza kreacja znanego 


Wallace Beery 


przedstawia mistrza atletów, 


Samobójca spowodował katastrofę 
samochodową. 


Koło Rattlina pow. rybnicki. prod przejcż- 
dżający samochód rybnickiego gwarectwa, pro 
į radzony przez H. Kaczmarczyka, którym je- 

chał dyrektor Tucholka, w chwili mijania go- 
| spody Rolkego. rzucił się Al. Paszonda, przy- 
| puszczalnie w zamiarze samobójczym. Szofer, 
pragnąc wyminąć samobójcę, wpadł na drzewo. 
Paszomda poniósł śmierć na miejscu. auto ule- 
gło rozbiciu. dyr. Tucholka odniósł ciężkie o0- 
brażenia głowy i Stracił oko. Szofer jest lekko 
ranny. 


OSTATNIA UCIECZKA WYWROTOWCA. 
W Lubieniu Wielkim we wschodniej Malopol- 
sce na zlecenie władz śledczych został areszto 
wany znany wywrotowiec Fedko Martyniak, 
jako jeden z organizatorów antypaństwowych 
wystąpień na miejscowym cmentarzu podczas 
ruskich świąt wielkanocnych. Po przesłuchaniu 
polecono go odstawić do dyspozycji władz są- 
dowych we Lwowie. W czasie konwojowania 
na dworzec kolejowy Martyniak rzucił się do 
ucieczki. Eskortujący Martyniaka posterunko- 
wy wezwał go do zatrzymania się i dał ostrze- 
gawczy strzał w powietrze a gdy to nie poskut 
kowało, strzelił za uciekającym, kładąc go tru- 
pem na miejscu. 


X calego świata. 


"Zgon b. generała 00. Zmartwych- 
wstańców. 


Dnia 9 bm. zmarł w Rzymie ks. Jakób Ja- 
galla, b. generał OO. Zmartwychwstańców. Uro 
' dził się w 1863 r. w Warmji i mimo ówczesne- 

go ucisku germanizacyjnego wyniósł z rodzin- 
nego domu nieskażoną dusze polaka. W r. 1887 
wstąpił do zakonu 
Studja odbył} w Rzymie i tam otrzymał świo- 
, čenja kapłańskie. Kolejno był rektorem inter- 
natów Księży Zmariwychwstańców w Krako- 


wie. Lwowic a wreszcie w Adrjanopolu. W r.: 


,1920 wybrano go asystentem gencrala. a w r. 
11926 generalem zakonu. W piątym roku spra- 
wowania swego nrzędu zaslabł na ciężki artre: 
'tyzm, który się okazał nienleczalnym. Kolonja 
polska w Rzymie, wśród której był bardzo po- 
"ważany i lubiany. wzięła tłlumny udział w jego 
pogrzebie. 


00. Zmartwychwstańców. | 


Kupu ylk o 
W DROGERII im. SW. TERESY 


STEFANA HYŁY wistnac. 


WISINA 6. 
mydła, kremy, perfumy, wody kolońskie 
kosmetyki, gąbki, galanierja toaletowa, 


zioła, chemikalia i t. d. 


„TOWAR W WIELKIM WYBORZE, 
NAJ LERS ZEJI ANOS CI 


JĄ Ceny niskie. 


RA 


Ceny niskie 


RZE KIOTO "PCJ 1 DU WA ZECOZECA 


Sprawa dr Thiemego i pastorów 

niemieckish. 

W związku z niedawno ogloszonym listem 
dr. Thiemego z Lipska ..Reichspost* wyjaśnia, 
że wspomniany ` dr, Karol Thieme, wydawca 
czasopisma „Religióse Besinnung“ przed nie- 
dawnym czasem przeszedł już na łono Kościo- 
la katolickiego, Nazwiska jego nie należy mie 
szać z imieniem zmarłego przed półtora rokiem 
ojca jego. słynnego teologa z Lipska. Nadto 
„Reichspost” wyjaźnia. że akcja kilkuset pa- 
storów niemieckich, którzy ostatnio zwrócili 
się listownie do Ojca św. dotyczy proshy o o- 
pieke. Stolica św. zarówno w sprawie listu dr, 
Thieme, jak i wzmiankowanych pastorów do- 
tąd się nie wypowiedziała. (KAP). 


Nakład prasy katolickiej w Niemczech. 

W myśl nowych postanowień prasowych 
dzienniki w Niemczech muszą obecnie podawać 
na stronie tytułowej nakład. w jakim cie uku- 
zują. Na podstawie tych informacyj można 
stwierdzić, że 20 miłjonów katolików niemiec- 
kich abonuje ogółem 326 tysięcy egzemplarzy 
| dzienników. których w tej chwili jest razem 18, 


Codzienny pogram dnia .zażywającego spo- |rają łagodniejszego wyrazu wielkiej bomby kry- | Cyfry te nie dotyczą tygodników i miesięczni- 


ków, które mają wiełka poczytność. Najwięk- 
szy nakład posiada „Essener Volkszeitung“ 
(82 tys.) oraz bliskie tej cyfry ..Miinsterische 
Anzciger (32850), ..Diisseldorfer Tageblatt“ — 
'(81850) i w Padeborn wychodzący . Westfil- 
„sche Volksblatt” (27 tys). Z innych znanych 
|dzienników posiadają naklad:  ..Schlesische 
| Volkszeitung“ — 22 tys. .Rhein-Mainiseha 
, Volkszeitung“ — 19.200, ..Kólnische Volkszei- 
' tung“ —18250. „Germania* — 10750 i „Aurs-, 
burger Postzeitung* — 4012, posiadający na- 
, kład najmniejszy. (RAP). 


Plaga strajków w Ameryce. 

Z różnych stron Stanów Zjedn. nadchodzą 
wiadomości o strajkach. W Omaha -. w stania 
Nebraska strajkuje personal tramwajow, w Glo 
versville strajkuje 3.500 rękawiczników, w Sta 
nie Alabama do strajku górników przystąpilo 
dalszych 3.500 ludzi. Doszło tam do zajścia, 
podczas którego aresztowano A osób. W She- 
nandoh, stan Pensylwanja, strajkuje 2.400 gor- 
ników. 

Na pograniczu bo:lwijskc-paragwajskim 
nowe walki. 

Korespondent nowojorskiego pisma „N. 
Y. Times" w Buenos Aires donosi, że na 
pegraniezu boeliwijsko-paragwajskiem Toz- 
| poczęły się krwawe walki. W wyniku tych 
walk mają być tysiace zabitych i rannych. 
Terenem walk jest miejscowość Las Con- 
chiias, położona mniej więcej o 12 mil na 
poludnie od głównej hazy operacyjnej 
wojsk boliwijskich fortu Ballivian, Komu- 
nikat boliwijski głosi. że paragwaiczycy 
stracili parę tysięcy zabilych i rannych: 
Straty Boliwijezyków są podobno nieznacz- 
ne. W stolicy Boliwji La Paz odbywaja sie 
podobno radosne manifestacje. Komunikat 
paragwajski donosi. że na froncie nie za- 
03 żadne donioślejsze wydarzenia. 

cz O N 

JUBILEUSZ KAPLANA POLSKIEGO W 
WIEDNIU. W niedzicię w kościele polskim w 
i Wiedniu przy Rennweg odbyła sie uroczystość 
| ku uczczeniu 25-lecia święceń kapłańskich ks. 
j superjora Stanisława Skwierackiego, ze Zęgro- 
madzenia 00. Zmartwychwstańców. rektora 
polskiego kościoła w Wiedniu i kościoła św. Jó 
zefa na Kahlenhergu. 

ZGON PROF. PROCHAZKI, W Pradze zmarł 
w tych dniach w 70 roku swego życia profesor 
społecznej higjeny na uniwersytecie Karola. dr. 
Franciszek Prochazka. Bvł on członkiem wieln 
towarzystw naukowych. 

AUSTRJACKI LOT DO STRATOSFERY. 
„Sonn- u. Montagsztę,* dowiaduje się. że wy- 
bitay acronauta austrjacki plk. Emil Kwojka. 
zamierza podjąć ze stadjonu wiedeńskiego lot 
do strątosfery na balonie własnej konstrukcji. 
Termin wzlotu na razie nie został uetalony. 

UPAŁY WE FRANCJI Poniedziałek iyt 
| najgorętszym dniem kwietniowym od 50 lat. W 
Paryżu i okolicy termometr wskazywał 19 st. 
C. w cieniu, Od 1873 r. nie zanotowano w Pa 
ryżu tak wysokiej temperatury o tej porze 
roku, 
| TRZECIE MIASTO NA DAWNYCH BLO- 
"TACH PONTYŃSKICH, W niedzielę królewska 
para włoska dekonała inauguracji nowej. trze- 
ciej zkolci. gminy założonej na dawnych bic- 
tach pontyńskich. Nowe miasto nosi na cześć 
domu panującego nazwę Sabaudia. 


$port. 


Zagraniczne sukcesy polskich bokserów 


Ostatnio odbyły się w Budapeszcie bokser- 
skie mistrzostwa Europy, w których wzieli u- 
dział również Polacy, Na 8-miu naszych zawo- 
dników aż 5-ciu doszło do półfinalów, co samo 
przez się jest sukcesem. W półfinale Rotholz 
natknął sie na mistrza Europy Palmera. które- 
mu uległ po zaciętej walec. Rogalskiego skrzy- 
wdzili sędziowie. Majchrzycki i Antczak nato- 
miast wygrali wysoko, przechodząc do finału. 
W walkach finałowych Majchrzycki i Antczak 
zdobyli zaszczytne tytuły wicemistrzów Euro- 
py, a Rotholz, Fodanskij i Rogalski zajęli trze-; 
cie miejsca, wśród 89 najlepszych bokserów 
Europy. 

W punktacji drużynowej Polska zajęła 4-te 
miejsce wśród 13-tu państw biorących udział 
w zawodach, Trzeba przytem podkreślić, %0 
Niemcy i Ang!icy, którzy zajęli 2-gie i 3-cie 
miejsce, mają tę Samą ilość punktów wa Polska. 
Wyprzedziliśwy natomiast Finlandję. Wiochy, 
Norwegję, Szwecję. Austrję, Czechosłowację. 
Lotwę, Rumunję i Irlandję. 


0 piłkarskie mistrzostwo Świata. 


W Luksemburgu w meczu eliminacyjnym 0 
piłkarskie mistrzostwo świata Francja pokonała 
Luksemburg 6:1, kwalifikując sie do rozgrywek 
finałowych. 

W Wiedniu wobec 50,000 widzów, Austrja 
odniosła zwycięstwo nad Węgrami w stosunku 
5:2 4332), 

W Paryżu nieoficjalna reprezentacja piłkar- 
ska Belgji, drużyna Diables Rouges, pokonała 
w tych dniach zawodowego mistrza Francji, 
Olympique Lillois w stosunku 4:3 (2:1). Wkrót- 
ce z drużyną Olympique Lillois walczyć bedzie 
we Francji lwowska Pogoń. 


WIOSENNE ZAWODY STRZELECKIE 
A. Z. S'u. 


Na inaugurację sezonu zorganizowała S. S. 
A. Z. S'u, reaktywowana w bieżącym roku, I. 
zawody wiosenne w dniu 16 b. m. o nagrodę 
przechodnią Zarządu GŁ A. Z. S. w trzech kon- 
kurencjach: Wyniki były nast.: W konkurencji! 
dla Pań na 25 m. 1) Szenhakówna 81 pkt, 2 | 
Witkowska (2 pkt. 

Dla Panów na 25 m. 1) Bośniacki 96 pkt. 
2) Płonka 95 pkt. 

Dla Panćw na 50 m. 1) Bośniacki 90 pkt., 
2) Płonka 34 pkt. 

W zawodach wzięło udział 26 osób, co jest 
dowodem dużego zrozumienia doniosłości spor. 
tu strzeleckiego, 


„GŁOS NARODU“ z 


dnia 18-g0 kwietnia 1934 


Krakowskie Muzeum Etnograficzne 


JEDYNA W POLSCE 


W Krakowie mewi się obecnie glosno j sze- tę sprawę za aktualną, ale... dopiero po ukoń- 


roko o budowie Muzeum Narodowego. które ma 
wogóle rozwiązać bolaczki muzeune miasta. 
milczy się zaś uparcie o tem, że największe w 
Polsce Muzeum Etnograficzne nie ma zapew- 
nionego bytu nawei na skromny okres najbliż- 
szej przyszłości! 


w... trumnach. 


PLACÓWKA PRZED WIDMEM LIKWIDACJI. 


czeniu hudowy Muzeum Narod, u wylotu ul 
Wolskiej. 

Oczywiście, tego rodzaju zaiatwienie palące- 
go zagadnienia, oŭdwleka ważną sprawę na nieo- 
,kreśloną ilość lat. sdy tymczasem stan budynku 
wieszczącego zbiory Muzeum Ftnograf., zdaje 


jmałą na pomieszczenie cennych okazów. liczą- 


Jak wiadomo. krakowskie Muzeum I tuogra- się przyspieszać grożne niehezpieczeństwo Zwi- 
liczne. założone w 500-ą rocznice  Grunwa'du nięcia iej instytucji. 
przez dyr. Seweryna Udzielę, znalazło tymicza-| | Jąk mieliśmy możność naocznie stwierdzić. 
u -y o . . v z 7 H Ww TQ CH +i bi . - . 
sowy schron w budynku „Każmierzowskim* na umaeh Muzeum uległ w ostatnich miesiącach 
Wawelu. Ze skromnych początków, dzięki niem, pąrdzo poważnym uszkodzeniom, Ol wieków 
stannej zabiegliwości jego zalożycielu, a ZArTa-| pjekonserwowane mury porysowały się zbyt sil- 
zwi wydatnej ofiarności ze strony spoleczeń. | pie, grożąc runięciem, co jaskrawo uwydatnia 
KC eej Polski, TO An ET O EA A tc] fakt, że do sali, zawierającej zbiory południo. 
placówki kulturalnej, Muzeum rozrosło się do, ech Słowian, nie wpuszcza się już wycieczek 


. aa. 4 m . F" S 5 WT m 
 niebywałych rozmiarów Nic więć dziwnego. że szkolnych z obawy o katastrofę. Położone nad 


prowizoryczna siedziba okazala się wkritee za! gy a salą mieszkanie prywatue ogrodnika wkrót 
pa , r|ce bedzie opróżnione z tej samej jrzyczyny. 
cych ponad 11.000 sztuk, wśród których znaj-| vy innych częściach starego budynku .„Każmie- 
duja sie unikafy o wielkiej wartości zahytko- rżowskiego* sytuacja jest również poważna, 
"NE. RAZY" NE E CCA ki ; 4 4 Ą u M `: 
Nial depozyty Akademiji Umiejętnoś ci Mn HM czego dowodem niedawne załamanie się skle- 
Narodowego, sgk aeiio RNY i podróż-| pień w piwnicach, co groziło zupełnem zniszcze. 
ników polskich. jak: Rogoziński. Talko-Hrynce- | niem bibijoteki muzealnej. Na gwalt. uskutecz- 
a O ik. » På RAFI » ulek hor Q bay, 3 gi M "al 
wiez, Bronisław Pibudski, Benedykt Dybow-|niono prymitywny remont, który jednak ani na 
ski i t. d. f f s jote nie zabezpiecza od podobnych wypadków 
Przed pewnym czasem Kancelarja Cywilna w przyszłości. Przypomnieć też tutaj należy 


| wymówiła lokal Muzeum Etnogra?., a wtedy Za- |twagikomiczny fakt z przed kilku lat, kiedy 


rząd Muzeum zaapelował do czynników miej-| w gali łowickiej zaiamały się sklepienia i gruba 
skieh i min. oświaty, aby wzięły na swe barki z jet: z , 
trud wyszukania olipowiełluńeg o rated 4 nut upie mąci $ a P> ak d4 rà 
ink Ma M 2 * ,ll-em piętrze, wpadła do Muzeum, a brudne my- 
zbiorów muzealnych. W r. 1982, po PTZENIESE- | qliny obryzgały ściany sali. Dziś jeszcze można 
niu z Wawelu wyższych kursów nauczyciel- obserwować niechebłowane słupy i deski, pod- 
skich, stawał się bliskim realizacji projekt po-|trzymujące załamane sufity SW SkA łowiekicj, 
myślnego rozwiązania przyszłości Muzeum tom-|ą także i krakowskiej, Żałosny widok zmursza. 
więcej. że zarówno czynniki miejskie. jak ilłychi rozsypujących się murów wywoływa śmien 
Kancetarja Cywilna. odnosiły się do projektu telnie przygnębiające wrażenie, a depresję po- 
Zarządu Muzcum wielce życzliwie. Niestety, ZU-,giębia olbrzymie stłoczenie cennych zbiorów. 
pełny brak funduszów uniemożliwił podpisanie wypełniających nietylko szafy i gabloty wysta- 
umowy, w myśl której Zarząd Muzeum miał | wowe, ale i szuflady, w których nikt ich nie 


własnym kosztem odrestaurować, zupełnie zde- może oglądać, jak również i kilka salek maga.: 


zelowane pierwsze pietro gmachu t. zw. „PO- zynów. 
szpitalnego", by zająć lokal. opróżniony po kur-| * Patrząc na te okropne warmki lokalowe. w 
sach nauczycielskich. A przytem kontrakt mial jakich znajduje się Muzeum Etnograficzne. któ- 
ohowiązywać tylko na pięć lat, co byłoby nie- rem Kraków winien się chlubić i szczycić, po- 
współmierme z ewentualnemi kosztami, których | qziwjąć należy niezmordowaną wprost wytrwa. 
zwrotu miało się zrzec Mnzenm, w myśl brzmie- |jość w pracy Zarzadu Muzeum, u równocześnio 
nia umowy. krzyczeć w bolesnem oburzeniu: „Biada nam, 
Zagrożone więc widmem eksmisji z Wawelu, | którzy nie umiemy chronić hezcennych wprost 
Muzeum zwróciło się do obecnego prezydenta skarhów sztuki ludowej przed całkowita zagła- 
miasta. p. dra Kaplickiego z prośbą o pomoc|gąr”, A że słów tych nie rzucamy na wiatr. to 
w zapewnieniu trwałej przyszłości tej cennej niech każdy niedowiarck idzie aa Wawel i zo- 
placówce. P. prezydent, zaaksorhowany budo- | bączy. co sie tam dzieje. Bo oto. wobec nieza. 
wą nowego gmachu Muzeum Narodowego, uznał pewnionej przyszłości i braku widoków na zna- 
lezienie odpowiedniego lokalu w najbliższym 


Od czwartku dnia 12 b. m. w 


„Tylko z Tobą i dla Ciebie. 


Wspaniała mistrzowska kreacja m 
„polskiego Chevaliera" Eug. Bodo 


cz — m 


X nomości francuskich. 


Wonółczegny teatr niemiecki 


HI.) Pan Rene Lauret ogłosił książkę o „Dzi- 
siejszym teatrze nicmieckim“ (Le theatre alle- 
mand d'aujourãhui, ed. Gallimard), Książka jest 
w tej chwili wysoce dla Francuza aktualną. 
ponieważ teatr ten w przeważnej swej części 
przebywa dziś na emigracji. Kto ciekaw wic- 
dzieć, w jakim procencie żydzi stanowią, alho 
raczej stanowili sam rdzeń teatru niemieckiego, 
niech przeczyta książkę Arnolda Zweiga „Julen 
auf der deutsche Bühne”; dowie się, że wszys- 
cy czołowi aktorzy, reżyserzy, krytycy, a w 
znacznej liczbie także autorzy — to żydzi. O- 
tóż dziś dał im przytułek Paryż, Bruksela i lLon-, 
dyn. Roinhardt wystawiał niedawno w theatre 
Pigalle „Nietoperza”, Elżb. Bergner gra w Lon-' 
dymie, Alfred Kerr pisze w „Nouvelles litterai-} 
res“ i t. d. Książka Laureta pozwala więć Fran- | 
cuzowi zorjentować się, kto są ci nowi goście, 
miezawsze zresztą pożądani, bo przecież teatr 
francuski przechodzi również Kryzys i cierpi 
na bezrobocie. 


i 


Autor ma syntetyczuy dar ujmowania przed- 
miotu, który zna zresztą szczegółowo, Wska- 
zuje, że teutr niemiecki nie ma wstepującej li- 
nji rozwoju jaką ma np. tradycja trancuska, 
ta sama od średniowiecznych fars poczymając), 


Krynica humoru i śmiechu, czarująca artyzmem i urokiem przebojowych piosenek! 


PIESNIARZ WARSZAWY 


fascynujący, upojny romans miłosny o emocjonującej treścii niezwykłem napięciu komedjowem 
Przebojowe, popularne piosenki, które są na ustach całej Polski : 


w otoczeniu M. Gorczyńskiej, Basi Glilewskie] świet 
komika Wład. Waltera, M. Znicza i inn. 


Reżyserji M. WASZYŃSKIEGO. Pierwszy film polski, który pobił rekord sukcesu i powodzenia 
największych sziagierów dotychczas widzianych. — Ceny popularne od 50:ciu groszy. 


nie (Wedekind, Sternheim 


czasie. Dyiekcja Muzeum, chcąc ocałić zbiory 
przed zniszczeniem, postarała się już o kilka. 
dziesiąt trumiennych pak, szczelnie zamykają- 
cych się, w których zmagazynowane zostaną 
zbiory i w ten sposób nastąpi unieruchomienie 
tej placówki naukowej. Sterty tych trumien 
stoją już rzędem na korytarzach w Muzeum. 
Smutna więc i tragiczna jest przyszłosć Mu- 
zeum Etnograficznego w Krakowie, choć je- 
dynego na ziemiach polskich. A przecież Kra- 
jeża mógł łatwo być pozbawiatwym tych bez- 
cennych zbiorów, boć przed kilkoma latami 
województwo śląskie czyniło starania o prze- 
niesienie tego Muzeum do Katowic, obiecując 
dać mu reprezentacyjną siedzibe, Ale wówczas 
zawrzało w Krakowie. Akademja Um., Senat 


kinoteatrze „SZTUKA“: 


„Zrób to tak.....* 


« 
sr.o’ 


lecz z każdym pisarzem zaczyna na nowo 1 pia po to, aby pokazać ta charaktery w akcji. Tym- 
czej. Inny jest też u obu narodów sam rodzaj , czasem dla Nieusca zdarzenie, o ile możności 
psychiki teatralnej; Francuz lubi mówić, gesty: ; wypadek szczególnie osobliwy, jest punktem 
kulować i chodzić wymownie, z ekspresją: ma centralnym dramatu: w nim streszcza się pro- 
„zmysł wydania sig" (le gout de paraitre), to blem, teza, tendencja moralna, czy też polityko- 
co język potoczny nazywa czasem ironicznie socjalna. Te sztuki-problemy, dyskutowane cze- 
„jnas-tu-vu* (— na pokaz, użyte rzeczowniko- j Sto, niby tezy naukowe, posługują śię nieraz fi- 
wo — aktor). Niemiec, milczący i niezręczny WAY marjonetkowemi, o psychologii sztucz- 
ruchach, niedbały o to, jak się wyda, ma nato- nej. 

miast „zmysł przejnaczania się”, gust do meta- Problematyka teatru niemieckiego jest pree- 
mortozy (le gout de la metamorphose), do prze- | ważnie seksualna. Skłonność ta, wyraźna już u 
bierania się, do mistyfikowania siebie i innych, Hawptmanna i Śchnitzlera, u Wedekinda i u 
czasem masowego, Stąd też tylko w Niemczech| ekspresjonistów stała się wyłączną. Wyłacz- 
możliwe są korpeniekjady, tłumne spektakle po- ność ta powołuje się teoretycznie na Freuda i 


Jityczne, z pomocą których agituje Hitler, usta- jego panseksualizm. Przyczem nie trzeba dowo- 


wiczne parady i kult kostjumu czy munduru |dzić, czem różmi się od francuskiego sposobu 
obcy całkiem Francuzowi. Stąd też pochodzą jtraktowania tych spraw: tu dyskrecja, alluzja 
wizualne reżyserje Reinhardta, który nawet j napomiknienis; tam brutalna analiza szczegółów, 
„Mizantropa* Moliera potrafił przyrządzić na | ozęsto odrażającyah, zawsze z wynikiem tragicz 
spektakl, niby music-hall, co z punktu widzenia nym, Zwłaszcza sprawa dojrzewania i związa- 
trancuskiegu, klasycznego kultu słowa jest po- ne z nią zagadnienia wychowawcze traktowane 
prostu herezją. są przez Niemców z lubościa, a tragiczny Sztu. 

Z drugiej strony Niemiec ma poczucie tra.|buk, kończący samobójstwem, brany jest z re 
sicznego sensu życia, jego problematyki. Stąd puły w obronę przeciw tępym rodzicom i śmicsz 
wszyscy niemiecey pisarze sceniczni są drania- 
tykami. Komedja niemiacks kończy się tragicz- 


i i), uprawia więć 


się jako podświadomość, irracjonalizm, uczucia 
tragikomedję, mieszaninę gatunków, która dia „kosmiczne , które usprawiedliwiają wszelką 
Francuza jest nieznośna. Teatr francuski jest przypadkowość, wyjątkowość,  anormalność, 
psychologiczny, To on stworzył nieśmiertelne Przyczem wszystko to chodzi po macku 1 drep- 
typy Śkapta, Świętoszka, Mizantropa; zdarze-|ce na miejscu w akcji mętnej, leniwej, ezęsto 
nia wypływają tu logieznie z harakterów, śą |nielogicznej. I oto znów istotne różmioe rasy: 


nie uroczystym belfroni. Mgławicowy zamięć | 
czuć jest tu czemś programowam. Legitymuje 
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lu J., różne stowarzyszenia kulturalnospołecz- 
ne i prasa jednogłośnie protestowały przeciw 
zubożanin Krakowa i już wtedy postanowiono 
starać się o odpowiedni lokal dla Muzeum. Pro- 
test jednak, jak to zwykle u nas bywa, pozostał 
martwą literą, gdy tymczasem przeniesienie tej 
instytucji do Katowic zabezpieczyłoby jej byt. 
pozostawienie ża$ w Krakowie "wprawadziło 
Muzeum w tragiczną sytuację, której dokumen- 
ltem jest gostępująca szybkim krokiem ruina 
|tymezasowego schronu i konieczność zapahowa. 
inia zbiorów do trumien! 
| Czas więc najwyższy, aby pomyśleć na se- 
„rjo i pozytywnie o przyszłości krakowskiego 
Muzeum Etnograficznego! Czynniki decydujące 
mają teraz jedyną i posobność do zadekumen- 
„towania przed innemi dzielnicami państwa, ża 
Kraków jest „duchcwą* stolicą Poiski nie tylka 
na papierze, ale również w czynach! Wysiłek 
nie będzie wielki, ale zato sukces ogromny! Ist- 
nieje przecież projekt przeniesienia zbiorów 
| Muzeum Czapskich do nowego gmachu Muzeum 
Narod. Tam wiec możnaby pomieścić Muzeum 
Etnogral.. tymczasowo zaś należałoby w ogro- 
dziec obok Muzeum Czapskich zbudować niewiel- 
kim kosztem pawilony wystawowe dla Muzeum 
Etnogral.. ewentualnie oddać Muz. Lin. budy- 
nek Dyrekcji Robót Publ. na rogu ul. Grodzkiej 
Podzamcze (dawniej: „Trompeter Kaserne '), 
w którym obecnie znajduje sią Komisarjat ob- 
wodowy P. P. i mieszkania prywatne, A może 
wreszcie wyłonią się inne możliwości, to da 
nowej siedziby Muzeum Etnograf, co zależy 
tylko od dobrej woli i energji odpowiedzialnych 
czynników, które powinny przecież rozumieć 
wartość Muzeum Etnograficznego dla miasta, 


zarówno ze wzęiędów  kulturalnc-naukowych, 
jak i propagandowych, „Civis“, 
mn e a] 


Burk myd arw iczy 


WIOSENNY NUMER „TECZY“. Najnowszy 
(4) numer „Tęczy”, który przed kilku dniami 
ukazał się w drukn, przynosi wiele materjalu 
wiosennego. Zaznacza się to przedewszystkiem 
w » graficznej pisma: piąknej kolorowej 
okładce, oraz kilkunastu rotograwurowych plam 
szach. — Poza materjalem, związanym z okre- 
sem wiosennym, przynosi najnowszy numer 
„Tęczy”, jak zawsze, oblita I urozmaiconą treść: 
dwic nowele, reportaż ze wsi wileńskiej i pole- 
skiej, artykuł podróżniczy, opis stosunkćw, pa- 
nujących w Mandżurji... Trudno wyliczyć wszy- 
stkie artykuły, jest ich baadzo ilużo. są aktual. 
ue i doskonale ilustrowane. Specjaluie dużo 
Imejsca w najnowszym mi „lcezy* — 
zajmuje dział polemicznych impresyj, 
|  „Tęczę* otrzymać można w kioskach, u kol- 
porterów, w księgarniach lub wprost w Admi- 
uistracji — Poznań, Aleje Marcinkowskiego 22. 


zati 


Humer 
l Przygotowany. — Jesteś przygotowany da 
egzaminów? 

— Spodziewam się! 
przez całą zinię. 

— Kułeś? 

— Nie. Grałem w brydża z żona profesora, 


Przygotowywałem się 


Celem uregulowania nakładu 
presimay e jak nairychlejsze ure- 
| gulowanie prenumeraty. 


| pmów domaga się akcji jasnej, sfery świa- 
,domej, a wobec zamętu żąda od figur wysiłku, 
by się zeń wydobyć; pogrążamie się w mroku 
półświadomości, rządzonym wyrokami przezna- 
czenia, to dła Francuza nic poetycznego, a 
zwłaszcza nic dramatycznego. 


Problemy socjalne i polityczne oddziedziczył 
teatr niemiecki jeszcze z naturalizmu. Społecz. 
ny teatr niemiecki nie zajmuje się francuskim 
| półświatkiem ani sferą afenzystów czy artystów; 
interesuje się natomiast małą burżuazją i robot- 
nikiem, przyczem w tem otoczeniu wykazuje 
najwięcej bystrej obserwacji i zdrowego sen- 
tymentu. Teatr ekspresjonistyczny był wybitnia 
antymilitarny i antynacjonalistyczny. Volks- 
bifhne, wielka socjalistyczna współdzielnia tea- 
tralna, liczyła ostatnio 540.000 członków, Bar- 
dziej jeszcze na lewo stał rewolucyjny teatr Pi- 
scatora. Wiadomo, że na ich gruzach działa 
dziś teatr hitlerowski; neguje on istnienie aztu- 
ki teatralnej „jako takiej“ i głosz teatr jawrej 
propagandy, coś pośredniego między dzienni- 
|kiem politycznym a zgromadzeniem. Rezultaty 
tej zamówionej przez rząd twórczości sięgają BA 
razie w dziedzinę tandety patrjotycznej 1 szmi- 
jry. po kilkudziesięciu latach rozwoju wynik 
dość żałosny — kończy p. Lauret swą ksiażkę 
sumienną i pouczającą zwłaszcza dla Francu- 
zów, którzy znali te rzeczy dotychczas ledwo 
ze słuchu i sprawozdań powierzchownych. 


Lynketz, 
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Ce słychiać 


w Firakormie. 


sroda 18: Apolonjusza i Amideusza wyzn. 

Wschód słońca 4.34, zach. 18.88. 

Długość dnia 13 godzin i 40 min. 
Czwartek 19: Tymona, Leona 1X. pap. i Jerzego 

Wschód słonca 4.32, zach. 18.40. 

Długość dnia 18 godzin i 43 min. 

—00—— 

NA WCZORAJSZYM TARGU płacono na- 
stępujace ceny: mleko niezb. litr 13 do 20 gr; 
kwaśne 15 do 20 gr; maślanka 8 do 10) gr; śmie 
tanka 50 do 60 gr; śmietana 1 do 1.20; masło 
deserowe kg. 8.40 do 8.60; zwyczajne 260 do 


3 zl; ser zwycz. 60 do 80 gr; jaja sztuka 4 do 
5 gr: ziemniaki kg. 8 do 10 gr; buraki IŻ do 
15 gr: marchew 10 do 12 gr; cebula 20 du 25 


ur; pietruszka 25 do 30 gr: seler 30 do 54 gr: 
szpinak 40 do 59 gr; jabłka komp. 60 gr do 1 
z; stołowe 1.20 do 1.60: kura 2.50 do 5.50: 
kaczka 3 do 3.50: gesi 5 do 6 zl: indyki 10 do 
12 zł indyczki 6 do 8 zi: perlice 2.50 do 3 zl: 
kurezota para 2 do 3.50. 

CENY NA NIEROGACIZNĘ LEKKO ZNIŻ- 
KOWE. W ub, tygodniu spędzono na targi w 
Krakowie: bubaji 130. wołów krów 2A, 
jałówcek 108. cielat 906, nierogacizuy 814. razem 
2.232 zwierząt. Płacono za jeden kilogram ży- 
wej wagi: buhaje od 56-85 gr: woły od 65—73 
gr: krowy od 11—T8 « er: jałówki od 5f-"w gr: 
cicięta od 56—95 gr: nierogacizna od Ó8— Gr 
gt; bitej wagi: 


ES, 


i ol 1.05—1.40 zł. 
Ze spędzonych na targ zwierząt sprzedano. na 
konsumeje miejscowa 2.173 sztuk, Przebieg 
handlowy: Zwiększony sped wszystkich gatun- 
ków zwierząt rzeźnych, Ceny hvdla i cielaż jak 
w poprzednim tygodniu. ceny  nierogucizny 
z tendencją lekko zniżkowa. Tranzakeje bardzo 
ożywione. Usposobienie spokojne. 

UKRADL SKARBONKĘ Z KOŚCIOŁA. Po- 
licja zatrzymala K. Kncharskiego. lat 21, robo- 
tnika. 
uczynku kradzieży skarbonki z kwotą okało 10 
zł. w dnin 16 bm, w kościele św. Mikolaja. 


ZAWIADOAWIENWIA BAY NIRATY 

WYCIECZKA DO WIEDNIA. T'ol, Zw. Tn- 
rystyczny urządza z początkiem czerwca jedno- 
miesięczna wycieczkę do Wiednia na zasadzie 
paszportów tnrystycznych — Cena puszportn 
wraz z przejazdem do Wiednia kl. IH wynosi 
zł. 160. kl. TT zł. 185. Zgłoszenia przyjmuje Poj, 
Zw. Turystyczny (ul. Szpitalna 36: tel. 1138-85, 

Z TOW. FILOZOFICZNEGO. W czwartek, 
JA hm. o godz. 17 w sali Seminarjum filozof. 
(ul. J. Piłsudskiego 4. 1. pò prof, dr. Adam Klo 
dziński wygłosi odczyt pi. „Pojęcie historji ja- 
ko nauki stosowanej. 1) Dwie historie: badaw- 
cza i wychowawcza”, 

—— A 
KEPENTUAR TEATRU SŁOWACKIEUE. 

Środa: „Królewska rodzina. 

Czwartek: „Królowsza rodzina. 

Piątek: „Rodzina”. 

REPERTLZR RINOTEATRÓW. 

ŚWIT: „Wiedeńska krew”. 

WANDA: „Kocha—lnbi—szanujo”. 

SŁONKO: „Serce olbrzymał. 

APOLLO: Casanowa“. 

SZTUKA: .Pieśniarz Warszawy”. 

UCIECHA: .Czihi* (F. Gaal. 

PROMIEŃ: „Tarzan, człowiek małpa: i 
1 wap. 

BAGATELA: ..Bohaterowie piekła”, 

ADRIA: .Dziś żyjemy“ i „Profesor w ka- 
Larceio*. 

ATLANTIC: , Papryka”. 

KINO DOMU ŻOLNIERZA: od 16 — 18 
kwietnia 1934 r. „„Dziewcze 7 Montparnas- 
se*. W głównej roli: Gertruda Lawrence. 

—ale—— 


„WIRLA EFROS*, eztuka J. Gordina będzie 
najbliższą premjerą teatrm miejskiego w Kra- 
kowie. Próby odbywaja się pod kierunkiem p. 
Wandy Siemaszkowej. 

„ASY* REWJI WARSZAWSKIEJ W KRA 
KOWIE! Adolf Dymeza, jeden z najlepszych 
dziś humorystów polskich, gościć będzie w naj 
bliższą sobotę i niedzielę w „Baguteli* w oto- 
czeniu wybranych artystów warszawskiej r- 
wji. Wraz z Dymszą przyjeżdżają: Zosia Torno, 
Ela Antoszówna, Białostocki i inni. premjera 
w sobotę 21 bm. o godz. 8.45 wieczór. Niskie 
ceny wstępu. Bilety do nabycia codziennie o 
godz. 11—13 i od 16—22 

——0o 


„Swięcone” w Ghrześć. Zw. Zawodowych. 


W ub. niedzielę odbyło się tradycyjne „wię 
cone“ u członków Chrześc. Zw. Zawodowych w 
lokalu przy ul. Potockiego 11. 

W sali, wypełnionej po brzegi gośćini, dn- 
konat poświęcenia darów Bożych ks, prof. Jr. 
Mytkowicz, poczem wyglosił okolicznościowe 
przemówienie. Następnie prezes Rady Okręgo- | 
wej Ch. Z. Z. p. Pachoński powitał gości. wśróń 
których byli obecni: radny miejscy dr. Bogda- 


Flip 


nowski, dr, Rozmarynowicz, dalej dyr- Hole- 
ksa, inż. Gliński, z Akcji Katolickiej prezes 


Gawroński į ks. Dlugosz. Imieniem Zjednocze- 


bez miejsca zamieszkania. nu gorącym | 


„ULUS NARUWU" z 


a Z 
b dzień rozpraw pr 

Wczoraj na rozprawie przesiuchiwano 
świadków, którzy w życiu codziennem spo-. 
tykali się tak z osk. Olejniczakiem, jak i 
śp. Lechowiczem. 

Najpierw zeznawał ks. prob. Pietrowski. 
który w r. 1932 był wikarym w Limanowej, 
i kilkakrotnie widywał się ze śp. Lechowi-, 
czem. Świadek nie dużo umie powiedzieć 
o zabitym; wie Poe że świadectwa Lecho 
wicza byly celując 

Nas stępny Maio k ks. Pluta, poznal się 
z Lechowiczem w roku 1826 w gimnazjum | 
Salezjanów na Debnikach. Ks. Pluta cha-| 
raktervzuje nieboszczyka jako człowieka 
spekojnego, skremnhego. nieśmiajezo, Pro- 
kurator pyta o dyskusje filozetiezne. czy 
byly gwałtowne? 

Świadek przeczy. 

Prek.: Czy jest możliwe, żeby w czasie 
dyskusji miedzy Glejniczakiem a Lechowi- 
czem. Lechowicz tak się zapalił, żsbv ewen 


tuamie uderzył nawet Olejniczaka? 


|CZIBI 


(CSIBI DER FRATZ) 


Czibi — ło najmilszy splot wesołych wy 


nia Chrześc.-Spolecznego 1 klubu micjekieco 
Zj. Ch. Sp. przemawiali dr. Bngdanowski i ar. 
Rozmarynawicz, życzac pomyślności czionkom 
Gh. Z. Z. Zabierii jeszcze glos pp. Dylng. Pi- 
eult i Wójcik. 

W nadzwyczaj serdecznym nastroju przecią , 
gnęło się „„święcone* do późnych godzin. 


W walce 


z demoralizaca I norneśrajśią. 


Społeczeństwo winno popierać | akcję. 

Z końcem ub. rokn postunówila Rada Deka- 
nalna Akcji Katoliekicj w Krakowie powolać 
do życia Sekcję dla watki z demoralizacią. r'o- 
trzeba powstania takiej sekcji stawała się co- 
raz bardziej palącą, gdyż mimo licznych spora- 
dycznych nusiłowań  zwalezania coraz bardziej 
rozplemiających się chwastów pornogralji. zło 
nie maleje, lecz raczej z roku na rok rosnie, 
zalewając nicehlujnem blotem większe zwłasz- 
cza miasta. 

Po wstęnych naradach zorganizowano skład 
Sekcji, progran i metody pracy. Przewodniezą- 
cym wybrany został Dr. Emil Stolat, apa 
rzem Dr. Roman Skulski. Utworzono poszczn= 
gólme referaty. a to kinowy, pod kier. Dr, J. 
Święcickiego, wydawniczy (książki) pod kier. p. 
Służewskiej, prasowy pod kier. p. J. Lubowiec- 
| kiego i reklamy ulicznej pod kier. p. Dr. R. Skul 
skiego. W najbliższym czasie zorganizowana Z0- 
staną referaty moralności publicznej i teatral- 
nej. 

Referencoj opracowali juź szczegółowy pro- 
gram prac w zakrosie swych referatów, Progra- 
my te będą przedłożone do aprohaty 
Dekanalnej Akcji Katolickiej, nastepnie na pod! 
stawie tyeh programów będzie podjęta realna ' 


praca. 
Nad  zwalezaniem 
wszystkie cywilizowane pistwa: 


demaralizacji 
interesujące 


miec. W toku obrad sekcji ujawniło się ogólne! 


gnąć dod: atnie wyniki, Sekcja uła też, że wła.’ 
dze państwowe udzielą jej pomocy zwiaszez a! 
przez swoje 
we rozpatrywanie jej wniosków. 
łeczeństwo. doceniając doniosłe zuaczenie tej 
akcji, winno stale popierać działalność sekcji, 
ofiarowująć jej swą pomoce w każdej postaci i, 
współpracując z nią. 


Tow. im. Ks. Piotra skargi użyczyto Sekcji 
bezinteresownie pomieszczenia w swym 
(ul. Sienna 5 parter), gdzie umiesciła sekcja o- 
sobną skrzynkę, do której każdy może wrzucać 
korespondencje z Swemi uwagami i Sposirzeże- 


lakan 


niami dotyezącemi objawów demoralizacji. T9- zakończył s 


| kal otwarty jest w dnie | 


10—13 į od 16—20. Listy kierować można 


|takżo pod iulresem: Towarzystwo im, Ks Pio- 


ltra Skany dla Sekcji dla zwalczania demora 
lizacji w Krakowie, ul. Nienna 5 parter. nfo | 
macyj udziela sekretarz Śekeji Dr. R. 


0d Od niedzieli dnia ih w kinstoatrze re „Uciecha“ 


Pod znakiem beztroes 


Najweselsza od lat komedja wiedeńska w języku niemieckim 


stolicy naddunajskiej! — (zibi bawi cały świat — bawić będzie cały Kraków! 


Radai wolała wiełkie zainteresowanie. 


przekonanie, że tylko motodyczoą pracą, wnika- | 
jaca w istoto zagadnienia. można hędzie oij- i1 maja do 30 czerwca 1934. Póhorówi poga 


organa wykonawcze į przez życzii-, 
Również =pa-/ 


dnia 18-go kwietnia 1934 


RA ZAWOD | 


zeciw Olejniczakowi. 


: Nie przypuszczam, Lechowicz byl 
do Ear grzeczny i spokojny, nieśmia- 
ły, do nikogo pierwszy nie podszedł. 

| Zeznaje potem znajomy śp. Lechowicza, į 
„sierżant Jan Kowalczyk i Piotr Pietrzak. 
„dzierżawca restauracji w Hotelu Francu- 
skim. Ten ostatni aiak stykał sie co; 
dziennie z osk. Olejniczakiem. gdyż len 
udzielał lekcyj niemieckiego modemu Pie 
| trzakowi, Świadek wydaje 0 6: skarżonym | 
dobrą opinię. 

| Z pośród dalszych zeznań świadków na: 
uwzględnienie zasługuje zcznanie Justyny | 


i S 


Buezkowoi. u której mieszkał Olejniczak. 
Stwierdziła ona, że oskarżony ukradi 
plaszcz jej syna i dopiero gdy Buczkowa 


| zobaczyła go raz na ulicy w tym płaszczu. 
Olejniczak “edda? go i przeprosił iu. 
Na zakończenie prokurator i obrońca 
stawili kilka wniosków, do których trybu- 
nal się przychylił. 
U an e aaran 


ki humoru i radości! 


Arcydzieło beztroski, humoru. radości i pikan- 
terii. Reżyserował genialny RYSZARD EICH- 
BERG. W rolach głównych elita gwiazd Europy: 


Franciszka Gaal, — Leopoldina Kon- 
stantin, — Herman Thimig — Tibor 
von Halmay. 


darzeń! — Czibi ło najrozkoszuiejsza komedja 


Uznanie dla Pol. Tow. Tatrzańskiego 

od Połonji czechosłowackiej, 
Zarzad (Główny Pol. 
na Śląszu 
Tow. 
w Czechasło- 
wacji. w którem organizacja tu wyraża pozie 


W tych dniach ow. 
| Tatrzańskiego otrzymał z Orlowej 
Cieszyńskim pismo ed tamtejszego Pol. 
| Turystycznego „Beskid Śląski 


kowanie Pol. Mow, Tatrzańskienn za stałe 
wydatne popieranie lurystyki polskiej na Slą- 
sku Czechosłowackim. : to przez przychodze- 
nie z pomocą finansową zarówno przy wykon 
czeniw schroniska turystycznego na Kozubowej 
jak w wrzadzenin skoczni narciarskich, wysy- 
łanie zawodników sekcyj narciarskich PTT. na 
zawody po czeskiej stronie Beskidów śląskich, 
fundowanie nagród narciarskich itd.; pismo pe 
daje. że polskiej qrganizacji turystycznej w Or- 
łowej milo jest zaznaczyć. iż Pol. Tow. Tatrzanñ 
skie zawsze i stale użycza jej opieki swojej i 
pomocy zarówno moralnej jak materjalnej oraz 
we wszelki sposób popiera zainierzenia i akcje 
w Czechosłowacji. 

piema o po- 


„Beskidu Śląskiego 

Fakt otrzymania przez PTT 
wyższej treści całkowicie prokreśla nieodpo- 
| wiedzialny i na niczem nieoparty zarzut, któ- 
ry pojawił się niedawno „Tlmstr.  Kurjerze 
Codz”. jakoby Pol. Tow. Tatrzańskie zaniedty 
walo polsk si ruch turystyczny i narciarski po 
czechosłowackiej stronie Śląska Cieszyńskiega, 


2 wystawy Rektora W. Weissa 
i jeve uczniów. 

Otwarta w niedziele wielka wystawa dzieł 
Rektora Wojciecha Weissa i jego uczniów wy 
Na otwarcie 
przybyło bardzo dużo publiczności. Prócz obra- 
zów Weissa mamy na wystawię prawie sto ptó- 


w 


leien uczniów mistrza, na których możemy śle. 
pracują į dzić wpływ i odchylenia od tego wpływu znad- 
inych już dzis artystów. 
są w tym względzie zaurzmtzenia Włoch i Nie-! 


Pobór rocznika 1313. 


Pobór główny w krakowie odbędzie sie od 


roku 1984 kończą tab 
urodzeni w roku 1913 
stawić się 


(jn mężczyźni, którzy w 
21, a zatem mężczyźni. 
Pozatem przed komisją boborowa 
winni urodzeni w latach 1911 i 1912, którzy 
otrzymali kategorję „B“. dalej imężczyżui. kę- 
daey w wieku poborowym. którzy z jakichkoj 
wiek powodów nie stawili sie dotyvchezna do 
| poboru. wreszcie ochotnicy. 

| Szczegóły w ufiszach. 


| Straik p ekarzy w Krakowie. 


W nocy z niedzieli na poniedziałek wybuchł | 
Krakowie strajk piekarzy i dotychczas nie. 
je. Powodem strajku jest obniżenie 


w 


go. Pracodawcy motywują tę obmżka zniżką 
GENY mąki. jak również znacznym dowozem 
chleba z prowincji. 

Z piekarń tylko 


firma „Ziarno 


Skuls ki; robotnikami nową umowę zbiorową; w innych |ne codziennie samolotami wprost 


w lokalu w poniedziałki. środy j piątki więdzy |; piekarniach wlaściciele pracują sami, y wzgiędn:e 


godz, 17-—17.15. 
—0)0—— 


Ey pomocy sił niezrzeszonych w związku pic- 
s karzy. 


zawarla j 


Pr. B 


„Wiosna w Tatrach“. 


Pyrekeja Kolejowa w Krakowie przy współ 
udziale Tow. Krzew. Narciarstwa organizuje 
21 bin. pociąg popularny do Zakopanego pot 
hasłem „Wiosna w Tatrach”, Pociąg wyjedzie 
z Krakowa w seobotę 21 km. o godz. 17. przy- 
jazd do Zakopanego o 21.32. Odjazd z Zakorva 

jnega w niedzielę 22 bm. o godz. 19.45. qwzy- 
f ian do Krakowa o 2Zt-tej. Cena przejazdu tam 
z powrotem zl. 8.10. 
W Zakopanem na żądanie wycieczki narciar 
(skie pod tachowem kierownictwem. Przejazń 
w wagonach pulmauowskich TH kl. Miejsca ru 
lmerawane. stoliki do ery w bridgeća. W pocia 
jn bar-dancing, Dla nczestników wycieczki za 
tezpiecza TRN. nocłegi w pensjonatach W oee 
nie od 1.40 do 5 zł: pozatem zniżkowe prze- 
jazdy antohusumi do Marskiego Oka, Doliny 


Gs oliwie; i na Cyrblę. — Śzezegóły w 
prowramach. 

eo 

Odczyty. 


„Twórczość Michałowskiego" — odczyt art. 
mal, E. Gepperta odbędzie się w Donu Arty- 
stów (Plac św. Ducha 5) 20 bm. o wodz. 19-toj. 
| „Ochrona akustyczna w nowoczesnych biu- 
dynkach* — odczyt inż. I. Stelli-Sawickiego od 
| pędzie sie w krak. Tow. Technicznem (ul. Stra 
|szewskiego 26. II p) w piątek 20 bm o godz 
19-0j. Goście mile widziani. 
| ——0— — 


| 
x Hiaioepolski Tact. 


i ŚMIERĆ NA BIEDA.SZYBIE. Ka- 
jszowski. lat 18. z Jaworzna. pracujące dnia 14 
ROM, E kilku rohotników przy wydoby- 
| wanim wegla bieda szybów“ na Borach — 
uległ nicszczęźliwemu wypadkowi. Robiąc pod- 
ikop pod olbrzymią ścianę węslową, został on 
larra ug zwalem węglowym, wskutek cze. 
so ponićsł śmierć na miejscu. Pracujący z Ka- 
szowskim towarzysze pospieszyli nieszczęśliwe- 
mu z pomocą i dopiero po 20 minutach zdałali 
wydobyć z pod vwam wegla matrwe tylko 
zwłoki, 

TRUP NIEZNANEGO MĘŻCZYZNY NA 
TORZE KOLEJOWYM, Dnia 7 b. m. © godz. 
21.30 znaleziono na torze kolejowym między 
stacjami Żywiec—Piotrzykowice — zwłoki nie- 
znamego osobnika. który wedlug wszelkiego 
prawdopodobieństwa popełnił samobójstwo, rzn 
cajac. sie pod pocigg. Podająe poniżej opis 
zwłok dlenata, uprasza sie każdego, komu jest 
wiadome nazwisko denata, o podanie iufornacji 
urzędowi śledezemu w Krakowie przy ul. Sie- 
miradzkiego 24. względnie najbliższemu posto- 
runkowi P. P. — Opis zwłok: mężczyzna. lat 
okolo 45. wzrost 175 cm., włosy ciemno blond, 
rzadkie, krótko strzyżone, wasy golone, czoło 
niskie. oczy szare, brwi zrośnięte, nos szpicza- 
stv, uszy odstające. usta znieksztaleone (dolna 
szczęka oderwana), w gómej szczęce w sieka- 
czach ślady 2—8 plomb. rece odcięte w tok- 
ciach, nbranv w kaszkiet szary, zniszezony, Za- 
rzutke przerobiona z płaszcza wojskowego 
austrjackiego, koloru zielonego, blnzę z kortu 
zielonego w prażki, spodnie ciemne z kortu 
w prążki. koszulę wełnianą żólto zieloną w pa- 
sv. 2 pary kalesonów, spodnie” i kalesony pod- 
pasane paskiem skórzanym i buty z eholewami, 
stare. zniszezone i niedbale utrzymane, 


E7 NE EUROPE 7 TIE a TTORZTJ 
Z kin krakowskich 


WANDA. „Kocha... lubi.: szanuje Kome 
dja ta jest wytworem polsko-amerykańskiej 
współpracy, albowiem nakręcono ją za pieniądze 
firmy Universal”. Film osnuto na zręcznym 
scenarjuszu, którego motyw przewodni polega 
na przypuszczeniu, że kryzys... minął, Odskocz- 
nia ta pozwoliła głćwnemu bolatorowi wzbić 
sią w górny rejon fantazji i optymizmu, co je- 
dnak trwało niedługo. gdyż byl to tylko sen. 
Dzięki zaletom scenatjusza. jak również grze 
aktorów, komedja ta daje dużo sposobności do 
śmiechu į wesołości. Główną role zakochanego 
aptekarza gra p. E. Bodo. a sekundaje mu tan- 
terka p. L. Halama, Pocieszną, groteskowa pa- 
re tworzą ppe M. Chinurkowska i W. Ruszkow- 
ski. wybitny komik operetkowy, Z innych wy- 
konawców należy wymienić pp: Zarembinę, 
Zmieza. Waltera i Sielańskiewo. Rożyserja p. M. 
Waszyńskiaego, oparta na dobrreeh wzorach za- 
granicznych. Zdjecia dobre, dźwiek czysty 1 
montaż. Ogólne wrażenie -— dodatnie. 


Bot. 


tow, 


4ur66 
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sprawny 


| Otwarcie wystawy austrjackiejw = 


| Londyn. (Tel. wł). W dain wczorajszym od 


sowszodnie nd godz. |przez pracodaweów cennika wypieku akordowe bylo się uroczyste otwarcie „wystawy austrjac 


kiej“ w Londynie w obecności ks. Walji, jako- 
też i a rządu angielskiego 1 au- 
strjackiego. Szczególua atrakcję stanowią ty- 
powe austrjackie wyroby kulinarne, dostarcza- 
z Wiednia. 
Restauracja wystawowa podaje też wyłącznie 
austrjackie napoje. 
— —— 


| 
| 
| 
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Tycie żospódarcze. 


0 usprawnienie działalności 
ubezpieczalni społecznych. 


Minister opieki społecznej wydal obszerne 
pismo do wszystkich instytucyj ubezpieczeń spo % 
jłecznych, w którem zarządza. aby, organizacja $ 
wewnętrzna instytucyj ubezpieczeń spolecznych 
udostepniała zainteresowanym Szybkie i spra- 
wne załatwienie ich spraw. Podzial czynności 
winien być ściśle określony. aby ograniczyć, 
wzajemne odsylanie sobie interesantów przez. 
pracowników. Ogłoszenia o sadzinael, otwarcia, 
biur, godzinach į miejscach przyjęć lekarzy, ter 
minach i miejscach wypłaty świadczeń gotów- 
kowych i t. p. mają być wywitee'ne w widocz. 
nych miejscach, Wyznaczone godziny powinny 
byé jaknajściślej przestrzegane przez lekarzy 
i pracowników admioistracyjnych. formalności 
związane z załatwianiem poszczególnych 
powinny być ograniczene do rozmiarów 
zbednych dla wykonywania racjonalnej kontro-| 
ti. We wszystkich oddziałach i zakladach ineł 
stylucyj ubezpieczeń spolecznych znajdować | 
sie powinny specjalne księgi zażałeń, przyczem 


| FORTEPIANY 
PIANINA 


DEE 


rr 


POLSKI PRZEMYSL WALCZYĆ BĘDZIE 


We wtorek rozpoczęły się w Londynie 


FISHARMONIE 


KRAKÓW, SZEWSKA. 


IRSKA 


co Cay dojdzie do poroznmienia weglowoga 1 Anglikami? 


ME TYLE O CENY ILE 0 KONTYN- 


GENTY EKSPORTOWE. 


Ponieważ — dalej — eksportowany węgiel 


rokowania miedzy przedstawicielami prze stanowi przeciętnie 35 proce. calego zbytu. 
myslu wceglowego polskiego i angielskiego przeto daje on zadrudnienie zgóra jednei 
w sprawie rozdziału rynków eksportowych trzeciej części ogólu pracujących górników 


n istnienia tyeh ksiąg mają być wywieszone 


wąż. 


ogloszenia w widocznych miejscach. W każdej 


instytneji istnieć mają dwa razy w tygodniu 
w określonych godzinach przyjęcia. na których | a; 
dyrektor instytucji oraz naczelny lekarz przyj-| 
mować będą osobiście wszystkich, zgłaszają- 
cych się w sprawach związanych z działalnością | Wa 
instytucji, W ubezpieczałniach spolecznych po-| ZUMiEnia laktycznego stanu eksportin każ-, 
winna być zwrócona szczególna uwaga na udo- “€j ze stron. Jakakolwiek inna podstawa 
stępnienie pomocy łekarskiej, oraz możliwie|(/TFowa miałaby charaktek sztuczny. Usta: 
szybkie jej udzielanie; godziny przyjęć lekar. ||onie kontyngentów ekspertowych jest kwe, 
skich mają być w miarę możności dostosowane | SUA najważniejszą a zdaniem polskich ster, 
do pótrzeb ludności. a formalności związana | Przemysłowych ważniejszą nawet niż spra- 
z korzystaniem z pomocy lekarskiej jaknaj. | WA cen za w ęgiel. Przemysl polski wycho- 
mniej uciążliwe. Szczególną uwagę należy po-| dzi z założenia. ze zdołał zwycięsko pizze- 
święcić zorganizowaniu szybkiego udzielania po | ("WAĆ Metni okres walki konkurencyjno| 
mocy w nagłych wypadkach. okres dumpingu. reglamentacji, aułarkii i] 
innych hamulców. krępujących wymiane 
Lekarstwa na kredyt. towarową. że jeśli mimo to utrzymał ie na 
Apteki bronią się przeciw uciążliwemu placu to oznacza to. iż jest zjawiski.m 
obowiązkowi, 


acej się od dziesięciu lat. 
Delegacja polska domagać się będzie | 
przyjęcia za podstawę ewentualnego poro-| 


trwałem, które musi bvć brane w rachube. 


Na Walnem Zgromadzeniu członków Gre- EARTE 
mjum Aptekarzy Małopolski Zachodniej, które 
odbyło się niedawno w Krakowie, dokonano wy. 
boru nowego zarządu. do którego weszli: Mr. H.| 
David jako prezes, Mr. K. Szymanowicz, wł! 
apteki w Bochni i Mr. A. Lindner z Krakowa 
jako wiceprezesi, Mr. T. Majkut, sekretarz i Mr.) 
E. Schneider, jako gospodarz. i 

Dłuższą dyskusję wywołało rozporządzenie | 
Ministerstwa Opieki Społ. o opuście od cen, o- 
znaczonych w taksie aptekarskiej za lekarstwa, 
wydawane na koszt ubezpieczalni społecznych, | 
ponieważ nakłada na apteki obowiązek wyda. 
wania leków na kredyt, mogący stać się nie-. 
ograniczonym, | 

Brak ściśle określonego terminu płatności | 
rachunków wobec obowiązku nieprzerwanego 
wydawania lekćw na kredyt. może doprowadzić 
apteki do niewypłacalności z powodu ogólnego 
braku środków obrotowych. 

Walne Zgromadzenie poleciło Zarządowi roz 
począcie odpowiednich starań o zmianę tego roz " i i 
porządzenia, ponieważ w dotychczasowem usta- Zmiana organizacji 
wodawstwie me są znane wypadki, któreby | 
zmuszały inne również przedsiębiorstwa do dal- 
szej dostawy i kredytowania bez ograniczone- 
go teminu płatności. 


Międzynarodowa umowa 


Dziś i codziennie 


Najweselsz.a, najdowcipniejsza i naizahawniejsza 


Wojciech Ruszkowski 


ora artystów i niezwykle ciekawy s 
tegorocznej produkcji. — Ponadto w programie 


Od poniedzialku, 16 bm. 
ce zbytu wyrobów waleownianych na rynku | 
krajowym. Zniesiony został dotychczasowy po 
dział na zamknięte rejony oraz kategorje od- 
| biorców, a co za tem idzie znika dotychczaso- 
w sprawie pszenicy | we zróżniczkowanie cen. 


Wedle. doniesienia z Rzymu. międzynarod. Odtąd Syndykat Polskich Hut Żelaznych 
konferencja w sprawie pszenicy doszła już do będzie sprzedawać wytwory walcowniane bez- 
zasadniczego porozumienia. W myśl odnośnej, pośrednio zarówno firmom handlowym i prze- 
uchwaly osobnej podkomisji przekazano sprawę | mysłowym, jak i budowlanym oraz konsumen 
ustalenia wniosków w Sprawie jednolitej ceny | tom, zakupującym wyroby zsyndykowane dla 
tego artykułu. własnego użytku. Umowy komisowe, zawarte 
przez Syndykat z odbiorcami, z dniem wejścia; 
w życie nowych postanowień straciły moe obo 
wiązującą. Jedynym warunkiem, od którego za 
leży bezpośrednie wykonanie zlecenia. jest jego 
, tonaż. Zasadniczo bowiem Syndykat przyjmuje 
tj. conaj- 


—— uo 


Premjowane książeczki oszczędności. 


W dniu 16 bm. odbyło się w Centrali PKO. 
w Warszawie 32-e z rzędu losowanie książe- 
czek na premjowane wkłady oszczednościowe, tylko na dostawy całowagonowe, 


Serji Tej. Po zł. 1000 otrzymają właściciele | mniej 15 tys. kg. pod jednym adresem i na je 

nastepujących ksiażeczek: den raclmiuek z zachowaniem minimum przew!- 
1.178 17.885 29.836 dzianej specyfikacji. Zlecenia na. mniejsze ilo- 
346 15.111 32.019 ści Syndykat może przyjąć jedynie po porozu- | 
3.560 18.753 DZARZ mieniu sin z hutami. Na życzenie odbiorcy Syn 
1.108 21.158 32.9 dykat w miarę możności uwzględnia wykony- 
4.278 23.865 33.729 i wanie zleceń przez określoną hutę, z zastrzeże 
4.745 27.82.) 35.676 niem jednakże 5 proc, dopłaty za markę fa- 
5.515 28.073 37.3914 hryczna. 
1.410 29.651 31.42R Ceny zasadnicze materjałów zsyndykalizowanych 
11.149 20.750 40.748 utrzymane będą na dotychczasowym poziomie. 
16.331 Pozatem każdy odbiorca będzie miał adtąd mo- 


Pozatem wylosowano już dawniej niepodje: żność uzyskania 2 proc. skonta kasowego przy 
ta,dotychezas książeczkę premjowaną Nr. 1.658, zapłacie gotówkowej jednocześnie" z udziele- 
Serji I-ej. | niem zamówienia, jak również będzie korzy- 


——:000: —— 

Giełda krakowska. 

Kraków 17 kwietnia. Gielda. Bank Polski jamervkańska dolarów 15. dolar 5. 
81, 4 proc. pożyczka inwestycyjnu 110. w obro-|dyn 27.25—27.45. 

tach pozagiecłdowych 6 proc. pożyczka poisko- | Berlin 205,50—209.530). 


20.30. A.oń 


„WANDA” 


seansów w dnie powszednie o g. 5, 7, 9.10 W miedzielę i święta o godz. 3 popoł. Program 27, 


straciły ważność | 
dotychczasowe normy organizacyjne, dotyczą- | 


Szwajcarja 111.25— 141.72, 


zatem ważnem zagadnieniem  spaleczno- 
gospodarczem dla Polski. 

Te atuty wysunie dalegacza polska w 
Londynie, a o ile spotkają sie one ze zro- 
zumieniem — porozumienie węglewe pol- 
sko angielskie będzie calkowicie możliwe 
i celowe. Po stronie angielskiej jednak, jak 
dotychczas. przeważały tendencje raczej 
całszej walki, aż do zwycięstwa zupolnego. 


I Jedynie tylko kwestja strat jakie walka ta 


pociaga za soba dla obu stron. jest czynni- 
kiem slwarzajacym warunki dla zmiany 
taktyki na ugodową. Przejawem tej wla- 
śnie nowej taktyki bylo zaproszenie po!- 
skiej delegacji do Londynu. Najbliższe dni 
wykaża. czy wyjazd ten przyniesie jakieś 
rezultaty. 


Oo auae 
—=z == TERP 


w teatrze świetlnym 
mi z e" 


komedja sezonu, wylw. Universal-Pictures-Cor- 


poration. Zakrojona na miare wielkich arcydzieł zagranicy. Klejnot reprezeniatywny polskiej 
wytwórczości reżyserji MICHAŁA WASZYNSKIEGO. 


kocha... LUDI... SZAMIJE... 


Szampański film wrzawy, śmiechu, tańca, porywających melodvi, ekscentrycznych przygód 
i arcyzabawnych awanturek. W rolach głównych: Eugenjusz Bodo — Lada Halama — 
Zula Pozorzelska — Włądysław Walter — Michał Znicz — 
Konrad Tom — e 
Lawiński — Paweł Owerło i in. — Muzyke H. Wars. — Teksty piosenek: Konrad Tom 
Olśniewająca wystawa — niebywały humor — Wspaniałe produkcje taneczne — fascynująca 
scenarjusz stawiają film ten w rzędzie najlepszych arcydzieł 


Zarambina — 


Stanisław Siełański — Ludwik 


najnowszy tygodnik dźwiękowy. — Początek 


sprzedaży żelaza 


stać. zależnie od wysokości zamówienia z 
wzgl. 4 proc. rabatu za dobrą specyfikację oraz 
przy większych zleceniach jednorazowych. — 
Ponadto mają odbiorcy możność uzyskania ra 
batów ilościowych, jeżeli zobowiążą się ofe- 
brać w ciągu roku określone ilośei materjałów 
wałcownianych. 


(WENN NEW aa | DEPRROZEANANNAE 


Giełdowe ceny zboża 


Xa giełdzie zbożowej w Krakowie notowano 
wczoraj rastępujące ceny: 

Pszenica dworska czerw. stand. 20.75—21: 
biała stand. 20.50—20.75: targowa stand. 20.25 
do 20.50; żyto dworskie stand. 14.10—14.20; 


targowe stand. 13.90—11.10; owies dworski 
stand. 12.50—12.75; targowy stand. 12 —12.50; 
do siewu 13.25—13.50: jęczmień browarniany 


dworski 15—16; targowy 13.50—14; kuknrudza 
krajowa 22—23; proso 19—20: groch Wiktorja 
36—37; zwykły jadalny 26—28; polny paste- 
wny 20—22; peluszka 16—16.50; polny do sie- 
wu 21-—26; fasola cukrowa biała (Jasiak) 45-- 
50: wiała 28—20; klockowa 27—28; dluga 28— 
29; Wachtel 24—26: bobik pastewny 13.50— 
13.75: wyka ciemna 13—13.50; szara 12—12.50; 
łubin żółty 10—10.50: niebieski 8.50—9; maku- 
chy rzepakowe 14—15: lniane 20—20.50. soja 
śrót 46 proc. 20—-21: słon, mielony 42 proc. 
15.50-—16: siano słośńlikie 6.50—: średnie þe- 
5.50: kwaśne 4—4.50; koniczyna pastewna T 
8; słoma długa 3.25—3.50; mierzwa luzem 3— 
3.25: prasowama 3.50—3.75; rzepik czyszczony 
słodki 48—50: mak niebieski z workiem 44— 
46: kminek krajowy czyszczony 165—173; ko- 
niczypa nasienna czerw. atest, 1933 r. 270— 
275, surowa czerwona 1033 r. 160—190, sera- 
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della czyszczona po 2-tnie 13.50—14,50; ziem- 
niaki stolowe 4.75—5; maka pszenna okr. Krak. 
grysik pszenny 40—11; grysikowa 37.50—35$; 
45 proc. 36—37; 60 proc. poznańska 30—314: 
mąka żytnia okr. Krak. I gat. 0—65 proc. 23.50 
do 23.75; po 55 proc. IT gat, sitkowa 17-—17.50; 
razowa 17.50—18; po 65 proc. poślednia 13-— 
13.50; mąka żytnia okr. Poznań "T gat.":)-—65 
proc. 23.75—24; raham pszenny 28—29: otrę- 
by żytnie 10—10.50; pszenne 10.50—11: mąka. 
czerwona z workiem 12.50—13; pęcax fabrycz- 
ny z workiem 23—24; chłopski bez worka 19 
do 19.50 siekanka jęczmienna fabryczna z wor- 
kiem 23.50—24; chłopska bez worka 13.50—-20; 
kasza jaglana fabryczna 34—36; chlopska 35-— 
38; tatarczana cała 44—46; łamana 41—49 zł. 

Tendencja nieco słabsza — dowozy nada! 
i male. 


oz d 


14 
Radie. 
| Czwartek, 19 kwietnia 1934 
Katowice, (395.8 m.) G.: 19.10 Feljetou spot- 
towy: 21.00 Prof. St. Liroñi odpowiada na listy. 
Kraków, (3043 m) G.: 7.00 Audycja po- 


ranna: 11.35 Program na dzień bież.: 11.10 Prz 
glad prasy: 11.50 Wiadomości bieżące; 11.57 


j 


i zakończenia walki konkurencyjnej, to- t. j. około 25.000 ludzi. Eksport węgla jest| Sygnał czasu. hejnał: 12.05 Piyty; oraz wiadom. 


meteor.: 12.35 Transmsje z Warsz.: 15.20 viy- 
ty; 16.20 Fransmisje z Warsz: 18.10 Sluchowi- 
sko z Wilna: 18,50 Program na dzień nast.; 
18.50 „Skrzynka pocztowa”: 19.10 Rozmaitości. 
komunikaty; 19.25 Transmisje z Warsz; 18.47 
Wiadomości sport. lokalne: 1947 Transmisje z 
Warsz.: 21.00 Feljeton „Pięć faz w życiu czło- 
wieka”: 2115 Transmisje z Warszawy. 

Lwów, (377.4 m.) G.: 16.20 Akeja „Radja — 
dzieciom”: 18.58 Feljeton. 

Warszawa. 1415 m.) G.: 7.00 Sygnał cezasn 
ji pieśń „Riedv ranne wstają zorze“; 1.00 Gim. 
nastyka: 7.25 Muzyka poranna (plyty; 4835 
Dziennik poranny; 740 D> c. muzyki z plyt; 
Tao Chwilka gospodarstwa domowego; 5.00 
Program na dzień bież.; 11.10 Przegląd Prasy; 
11.50 Przegląd teatralny; 11.57 Sygnał czasu 
i hejnał; 12.05 Plyty, 12.50 Wiadomości me- 
lteorol.; 12.35 Koncert szkolny z Fih; 14.00 
Dziennik poludniowy: 15.05 Wiadomości o €ks- 
i porcie polskim: 15.10 Wiadomośc! gospodarcze; 
115.20 Plyty: 16.00 Plyty; 16.20 .„Pogadanke » 
| elce z molami*; 16.35 Pieśni; 16.55 Koncert 
,z cyklu „Muzyka Niepodległej Polski: 17.30 
iDdezyt „Życie to ruch; 17.50 Odczyt; 18.10 
Słuchowisko z Wilna; 18.50 Program na dzień 
nast.; 18.55 Rozmaitości; 19.15 „Kącik dla mło- 
dzieży wiejskiej“; 19.25 Odczyt aktualny; 19.40 
[Wiadomości sport.: 19.17 Dziennik wieczorny: 
20.00 „Myśli wybrane”; 20.02 Koncert muzyki 
polskiej; 21.00 „Skrzynka pocztowa technicz. 
ina“; 21415 Muzyka lekka; 23.00 Wiadom. me- 
teorol. i kom. polievjny: 23.05 D. c, muzyki 
tanecznej. 


 JRuzyfka kościelna, 


W 200-ną rocznicę zgonu 
twórcy muzyki kościelnej w Polsce. 
Czasopismo „Muzyka Kościelna” (Nr. z 5-g0 
kwietnia 1934) zamieszcza na wstępie srtykuł 
pióra Dr. Zygmunta Iatoszewskiego, dyr, ope- 
ry poznańskiej, poświecony Ks. G. G. Gorczyc- 
kiemu, kapelmistrzowi wawelskiemu i kompo- 
zytorowi, jednemu z najwybitniejszych w wieku 
XVII. w dwusetną rocznicę śmierci, 

Rozważania o Ks. Gorczyckim kończy autor 
wezwaniem: „Powinniśmy się poczuwać do aktu 
pietyzmu dla tego świetnego twórcy muzyki 


kościelnej i zapoznać się w roku jubilcuszo- 
wym z jego biograłja, niemniej też powinny 
nasze chóry zwrócić uwagę na piekne utwory 
Ks. Gorczyckiego i pamięć o wielkim naszym 
polifoniście uczcić wykonaniem przynajmniej 
jednego z jego motetów”. 

Ks. WŁ Wargowski kontynuuje cykl arty- 
kułów liturgiczno-muzycznych. Ks. Dr. W. Gie. 
burowski charakteryzuje twórczość Witolda 
Maliszewskiego jako kompozytora religijneg >, 
Feliks Nowowiejski pisze o znaczeniu Ratyzbo- 
ny Na ruchu kościelno-muzycznego w Polsce I 
zagranicą. Bogaty numer „Muzyki Rościenej* 
uzupełmiają sprawozdania z ruchu śpiewaczego 
w całej Polsce i dział recenzyjny, 


NAJNOWSZE WYDAWNICTWA ZWIĄZKU 
CHÓRÓW KOŚCIELNYCH. 


Związek chórów kościelnych Archid. krak. 
wydał ostatnio dwa zeszyty „Muzyki relig j- 
nej* z utworami zmarłego w r. 1134 Grzegorza 
Gerwazego Gorczyckiego, zasłużonego twórcy 
muzyki kościelnej w Polsce. Jednem z tych wy 
dawnietw jest pieśń „Ave Maria“ na chór mie- 
szany (chór męski) a capella, drugiem „Sepulta 
Domino“ motet wielkotygodniowy na chór mia 
szany (chór męski). Oba te wydawnictwa nmo- 
żliwią głębsze zapoznanie się społeczeństwa xe 
staropolskiemi pieśniami religijnemi, wzboga- 
cając nasze, w tej dziedzinie, piśmiennietwo. 


| 
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Tureja zabezpiecza się 
przed szpiegostwem lotniczem. 


Angora. (Tel. wł.). Parlament turecki roz- 
poczał obrady nad przedłożeniem rządowom w 
sprawie ustawy lotniczej. Zasadnicze postano- 
wiąniadpgo .projektn odnoszą sie zaś da lotnic- 
twa międzynarodowego, Turcja leży bowiem 


na ważnym szlaku j narażona jest na szpiego- | 


stwo. Projekt przewiduje obowiązkowe loty 
abcokrajowych maszyn na wysokości tylko co- 
najmniej 800 mtr. i to w obecności pilota tu- 
reckiego na całym obszarze państwa tureckie- 


wać tylko na z góry wyznaczonej trasie i w 
zgłoszonym uprzednio kierunku z tem. że w 
przeciwnym razie samolot obey będzie natych- 
miast zmuszony do lądowania i skonliskowa- 
ny, a jego obsada oddana pod sęd za usiłowane 
szpiegestwo. nina 


W Arabji wstrzymane x. 
kroki wejenne. 


Kairos (Tel, wł). Wedle doniesienia z terc- 
nu walk w Arabji król Jemenn Imam wystoso 
wał do króla Fodżasu Ibn Sanda pranozycje pe 
kojowe. W następstwie e. ton ostatni wstrzy 
maf otersywę swych wojsk, posuwających się 
dotad w obszarze sia 


Ograniczenie handlu bronia w Anglii. 
Londyn. (Telef. wł.) laba gmin ukończyła 
trzecie czytanie i przyjęła ustawę w sprawie 
ograniczenia handlu bronią palną. Ustawa wpro 
wadza ohowiązek posiadania karty na broń i 
ustanawia kontrolę sprzedaży broni i amunicji. 
co oznacza zasadniczą zmianę  dotychczaso- 
wych postanowień w tej mierze. 


Så p- 


KS. Michat Konarski 


Jubilat, Kanonik i proboszcz 
parafji ob. łac. w Kozowei, 
ur. w 1854 r. zmarł po krótkich 


cierpieniach zaopatrzony św. Sa- 
kramentami dnia 9 kwietna br. 


Pogrzeb odbył się dnia 11-go 
kwietnia br. w Kozowej. 


Ks. Kazimierz Fleischhacker 
wikarjusz adjutor. 


Sąd Okregowy w Krakowie 
Wydział TL. handlowy 
dnia 15 marca 1951. 

H. Firm. 367/33, 

Spóldz, il. 253. 

Do ts rejestru handlowego, Oddział ..Śpółdz.” 
wpisano; Dzicń wpisu: 18 marca. 1933. Brzmie- 
nie firmy: Krakowska Spółka Rymarzy i Sio- 
dlarzy Spółdzielnia z odpowiedzialnością, udzia- 
łami. Siedziba firmy: Krakćw, ul. św. kingi 3. 
Przedmiotem przedsiębiorstwa jest prowadze- 
nie zakladów dla produkeji wszelkiego rodzaju 
wyrobów ze skóry wchodzących w zakres rv- 
marstwa i siodlarstwą oraz sprzedaży tychże 
wyrobów. Udział wynosi 500 zł. Udział ma być 
wpłacony w przeciągu 60 dni od dnia przyjęcia 
członka. Zarząd składa się z dwóch członkćw 
wybranych przez Walne Zgromadzenie. Firmę 
Spółdzielni podpisnją obaj członkowie Zarządu 
pod pieczątką firmowa. Korespondencje, prze- 
sylki pieniężne i wartościowe, towary, pokwi- 
towania z odbioru wszelkich należności pienię- 
żnych może podpisywać każdy z członków Za- 
rządu oddzielnie, Członkami Zarzadu wybrano: 
1) Wyrwałe Józefa, zam. nl. Wielicka 2 i 2) 
Józefa Drexlera. zam, ul. Sebastjana 16. Pismem 
przeznaczonem do ogłoszeń Spółdzielni jest: 
„Głos Narodu" dziennik krakowski, Czas trwa- 
nia spółdzielni jest nieograniczony. Rok obra- 
chumkowy kalendarzowy. Przepisy o likwidacji 
zgodne z ustawą. Wpisano na podstawie poda- 
nia z dnia 14 marea 1938 statutu. oraz proto- 


kołu Walnego Zgromadzenia z dnia 3 marca 
E3 T. 
OETA T 01 OT E 


Teatr świetlny 


siy, stuprocentowego 
rasowego mężczyzny 


APOLŁO” 


ERROR AWAY z z R O A 
Od ciwartku dnia 12 b. m. — Cud arcydzieło produkcji 1934! — Najpiękniejszy film 
na cześć miłości! 


Płomienny zew miłości. — Piękno czarownych kształ- 
tów, ekstaza. — Genialna kreacja znakomitego arty- 


Iwana Mozżuchina 


i Ameryki. — Reżyserji słynuego Rene Barberis. — Film, 
czego się jeszcze nigdy dotąd nie widziało, 


iza lekkemyślne zaleganie z wypialą 
go. Lot obcej maszyny może się ponadto odiy | TÓW. 
3 : B i dza, kara do 3.009 zł. lub aresztu do irzech 


(mej przy pomocy premjera, jaka ma być prze-, 


i 


„GŁOS NARODU“ z dnia 18-go kwietnia 1934 


Skandal teatralny w Warszawie 


przybiera coraz większe rozmiary. 
Warszawa, 17-g0 kwielnia. (tel. Shy 
W dniu 28 bm. w sadzie staraścińskim li 
Warszawa-śródmieście odtedzie się spra- 
wa b. dyrektora teatrów miejskich Stefana 
Krzywoszewskiego z oskarżenia hiłeterów 
tych teatrów, którzy wytoczyli mu sprawę 
pobo- 


tów. Za sprzedane przedstawienia rależało 
sie autorom dramatycznym po 560 zi, od 
każdego, Tymezaśćh dyr. Ktrzy woszzwski 
ujawnił jako wpływ kasowy pe «o 1350 zł 
i zapłacił autorom po 135 zi ol każdego 
sprzedanego nuastu ia Naj- 
większa suma należy się spadkobiercom 


P. Krzywoszewskiemu grozi jak twier- 


miesięcy. Pozatem na drege sądową wyslą-|skiej zamieszsalym w Krakewie. Pozalem 


pili artyści teatrów miejskich, którzy do- należa się różne kwoty Szaniawskiejsu, 
magaja się odszkodowania w  wysokości|Kiedrzyńskiemu, Kaweckiemu, Miłaszew- 
6-cioiniesięcznych poborów dla 65 człon-|skiemu. Milaszewski występuje do dyr. 
ków zespołu artystycznego | 54 osób per-|Krzywoszewskiego również z pretensja 0 
sonelu technieznego b. teatrów miejskich. |4.000 zł. za przekład „Marji Stuart. Wvso- 
Zadania swe uzasadniają rozwiązaniem |kość pretonsyj skarbowych z iyiaża zaleglo 
przez Krzywoszewskiego umowy kłórajści poódat. jest obecnie TAN Podđdeb- 
obowiazywala do pierwszego września. Po-|no skarbowi należy się 50000 7 Komisa- | 


ryczny zarząd miasta nie KE ieszcze 
decyzji w sprawie wystapienia przeciwko 
p. Krzywoszewskiemu. Kursuje pogloska, | 
że miasto wystapi do sadu z Zadaniem 
zwreiu nadpłaconego dyr. krzywoszewskie 
woszewski sprzedał miastu 39 przedsta mu subsyfjum w sumie 20.000 zl. P. Krzy- 
wiej, biorac po 5.000 zł. za każde przed-|woszewski wyjechal na kuracje do Poro- 
slawienie od masis Umów? z autorami |nina pod Zakopanem. 

przewidywala. honora:imwe autorskie —40—— 


na 
załem artyści wytoczyli mu sprawę o zale- 
gleści w marcu, Na drogę sądowa przeciw- 
ko b. dyr. Krzywoszewskiemu wystapili po 
nadto auterzy dramatrczni. którzy skarża 
g0 o należność przeszlo 14.000 zl. Krzy- 
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odzież francuska w walce z masoneria 


Paryż 17 kwietnia. Podczas zebraniajreku pr zystąpiła do likwidacji zajścia, 
urządzenego staraniem zjednoczenia  mło- | przyczem 7 osób odniosło rany. Grupa mlo- 
dzieży patejctycznej w Nautes. doszlo wezo- | dzieży patriotycznej 
raj wieczór de krwawych starć z członkami|pod Iekal wolnomularski, wybijając w nim) 
wznoszono okrzyki na 


organizacyj lewicowych. Bójka przybrałalszyky, przyczem 
tak groźne rozmiary, że policja z bronią w sles z masonami*. 


Manitestacyiny straik urzędników francuskich. 


Paryż, (PAT). Na wezwanie generalnej kon! jach podziemnych, w elektrowni, zakładach ga 
federacji pracy również i dzisiaj odbyly się ma: zowych praca trwała normalnie. 

nifestacje urzędników przeciwko obniżeniu plac % prowincji również donoszą o przerwie je- 
i przeciwko dekretom eszczędnościowym rzą-, dnowodzinnej w pracy we wszystkich niemal 
du. Na znak prolostu powsirzymano się od pra, większych miastach. Najsolidarniej występowa 
cy na przeciąg jednej godziny. Również strąj-, li wszędzie pocztowcy, telegrafiści i telefoniści. 
kowali robotnicy fabryk państwowych. W nie, Mino ostrych zarządzeń ministra poczt. który 
których zakładach zorganizowano Strajk wło-'zwolnił za udział w agitacji strajkowej dwu- 
ski. Najbardziej publiczności dał się we znaki | dziestukilku urzędników, wc wszystkich bin- 
jednogedziiny strajk w centrali telegraficznej | rach pocztowych większych miast przerwano 
pracę na 1 godzinę. Poza drobnomi incydenta- 
mi manifestacje urzędników miały przebieg 
spokojny w całej Francji. W manifestacjach 
wziąło udział około 200.000 pracowników. 


i telefonicznej w Paryżu, bowiem komunikacja 
telefoniczna ulegla przerwie nietylko w Pary- 
ale i w połączeniach z prowincją. W sa- 
na kole- 


ANIĘ 
kładach użyteczności publicznej tj. 


Francja ustaliła żądania w sprawie bezpieczeństwa 


Usunie także Trockiego. 


przedpołuńniem , słana do Londynu. 

Następnie rada ministrów zajmowała się 
kweśtją zezwolenia Trockiemu na osiedlenie się 
we Francji. Jak słychać, rada ministrów wypo 
wiedziała się za anulowaniem zezwolenia, jakie 
slana rządowi angielskiemu w odpowiedzi ua | Trocki otrzymał od ministra spraw wewnętrz- 
wyrażone życzenie zaznajomienia się z żąda- nych Chautempsa, ponieważ nie dotrzymał zo- 
niami Francji w dziedzinie gwarancyj bezpie- bowiązania w sprawie zaniechania działalności 
czeństwa. Tekt noty rada ministrów zatwierlzi politycznej, Jak słychać ma być on wezwany 
la jednogłośnie. Nota ma być dziś jeszcze wy: do opuszczenia Francji. 


Paryż, 11 kwietnia. Dziś 
odhyła się pod przewodnictwem prezydenta re 
publiki rada ministrów. na której minister spr. 


zavr. Barthou przedłożył tekst noty opracowa 


cach uchwaliła dobrowolne opodatkowanie sie 
członków organizacji na cele społeczno-kultu 
ralne w sumie pół miljena zł. Deklaracja odpo- 
wiednia została złożona w obecności przedsta- | 
wiciela ministerstwa przemysłu. 


AMBAS. DAWTIAN O STOSUNKACH 
POLSKO-SOWTECKICH. 


Warszawa, 17-go kwietnia. (Tel. wl.). 
W ambasadzie sowieckiej odbyla się dziś 


W Warszawie powstał 
„Związek przyjaciół Litwy 


Warszawa, 17-g0 kwietnia. (Tel. wl). 
W Warszawie powstal Zwiazek Przyjaciół | 
Litwy. Na czele rady naczelnej stoi ks. arcy 
biskup E. Ropp. prot. Zofja z Narułowiczów 
Krasowska. bratanica pierwszego Prezy- 
denta Rzplitej Narutowicza i córka znane- 
go na Litwie działacza polskiego Stanisla- 
wa Narutowicza. Prezesem Zarzadu Zwiąż 


766, 


ku jest dr. Jan Bobrzyński. omawiał Stosunki polsko-sowizczie. Z za- 
Lewiatan składa dobrowolną ofiarę. |dowołeniem podkreślał znaczna poprawe 


w stosunkach politycznych oraz kulturat 

nych, wspomniał o pakcie nieagresji, wizy” 

cie meskiewskiej p. Becka i zaznaztył, że 

Sowiety nie dąża do żadnych celów zakar 

czych. 

ŚLEDZTWO W SPRAWIE BEZPRAWNYCH 
ROZWODÓW, 


Warszawa, 17. 4. (Telef. wł). Głośna spra- 


Warszawa, 17. 4. (Telef. wł). Unja Polskie 
so Przemysłu Górniczo-llutniczego w Katfowi- 


Kraków 
ul. św. Tomasza 11 
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| dowo-śledcze. W bież. tygodniu sędzia śŚlec- 
czy X. rewiru rozesłał wezwania do kilku człon 


a. a aA eA aa ei — uwodziciela wa karna. wieża w związku z bezprawnem 

ariFsty unsztu miłosnego, m'Strzą ceremoni — + . 7 Ra: P U PETE 4 

» ARE a Wi AC. dz € zwodów przez ducho h pra- 

Bajeczna wizja niewidzianych wspaniatosci. Wino, | adzielaniem A j p Sowa W 
kobieta i śpiew, — Młodość, miłość i przygody. — | wosławnych jest nadal badana przez władze są 


otoczonego wieńcem najpiękniej- ków konsystorza prawosławnego, którzy byli 
szych kobiet i meżczyzn Enrepv 5 Ą 5. c z 
o jakim świat nie marzył. — Coś, |bodaniach obe w charakterze Świadków. Przy 


jący nadzór nad śłedztwem. 


| Stronnictwo, 


wyniesie 10 procent od sprzedanych bile- jw 


Wyspiańskiego, żonie i córe p. Chmarkew | 


udała się nastepnie | 


konferencja prasowa. na której p. Dawtian 


BK | $- obecny był prokurator Missuna, mit- | 


udowe 
o stosunkach czesko-polskich. 


Warszawa 17. 4, (Telef. wł). W Warszawie 
na zjeżdzie delegatów Stron, Łudowego z woj. 
warszawskiego omawiano m. in. sprawę niewy. 
liaćśniouych stosunków polskich czynników ofi. 
cjalnych do Czechosłowacji Uczestnicy zjazdu 
wyrazili opinję. że takie stanowisko nie cdpo- 
wiada woli ludu rolnego i interesom Połski. Lud 
polski chce żyć z rolnym Czechoslowacji nie. 
tylko przyjaźnie, ale nawet z nim wspólpraco- 
wie, 


Kto zatem pojedzie do Niemiec? 


4. (Telef. wł). W 
nawet 


Warszawa 17. prasie po- 
wymieniano na- 


którzy 


ljawiły sie pogłoski. a 


zwiska kilkunastu dziennikarzy, mieli 
wyjechać na wycieczkę do Niemiec. Najbar- 


jdziej osobliwem w tych doniesieniach jest to, 


że sami rzekomo zaproszeni nie o tem nie wie- 
dzą, gdyż żadnego zaproszenia z nikąd nie o- 


trzymali, Organizacje dziennikarskie również 
żadnych zaproszeń do wzięcia udziału, czy orga 


nizowania wycieczki 


DR. WRÓBLEWSKI NA MOCY DEKRETU 
NADAL PREZESEM BANKU POLSKIEGO. 


Warszawa, 17. 4. (Telef, wł). W najbliż 
(szych dniach na wniosek Rady Ministrów T. 
Prezydent Rzpltej podpisze zarządzenie, prze- 
dłużające kadencję urzędowania obecnego pre- 
zesa Banku Polskiego dr. Wład. Wróblewskie- 
go na dalszych 5 lat. 


GIEŁDA WARSZAWSKA, 


Warszawa, 17. 4, (Telef. w1). Giełda dewi- 
zowa: bBeleja 128.80: Molezgiiję 358.6); Kopen- 
op 122.15: Londyn 27.36: Nowy Jork 5.30: 
. Praga. 28: Szwajcarja 27145; Miła 
laby 45.35: Seki 141; Berlin 208.75. 

Obroty mniej niż średnie. tendencja prze- 
ważnie mocniejsza, słabsza dla dewiz na Ber- 
lin. Banknoty dolarowe poza giełdą 8.97: mar- 
ka niemiecka 205: funt szterlingów 27.52, 

Papiery procentowe: 48.75: stahilizacyjra 
50: dolarowa. 75: listy i obligacje banków pañ- 
stwowych bez zmiany. 

Akcje: Bank Polski 80.50: Lilnop 11.60: Ha 
berlusch 38: tendencja mocniejsza dla listów 
zastawnych i akcyj. 

ESSES 
TITULESCU 
NA PRZYJĘCIU U PREZYDENTA. 


Paryż 17 kwietnia. Prezydent republiki Le- 
brun wydał dziś w południe w pałacu Elizej. 
skim na cześć rumuńskiego ministra spraw za. 
granicznych Titulescu śniadanie, w którem wzię 
li również udział członkowie rządu, Bezpośre- 
dnio potem odbyła się pierwsza "ozmowa miedzy 
premjerem Doumergue'm, ministrom Barthou a 
Titulescu. 


nie otrzymały, 
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| Berlin 17. 4. (PAT). Dzisiaj po poludniu po 
raz pierwszy radjostacja niemiecką w Kónigs- 
asterhausen transmitowała na wszystkie Toz- 
ełośnie niemieckie półgodzinny koncert pieśni 
i tańców polskich, 

Warszawa. (PAT). W dniu 16 kwietnia na- 
stąpiło w Warszawie podpisanie konwencji mię 
dzy Polską a W. Brytanją o wzajemnem uzna- 
waniu świadectw rejestracyjnych i innych kra- 
jowych dokumentów, dotyczących pomiarów 
statków handlowych. 


Jo zamknięciu kroniki 


Dwie wycieczki z Niemiec 


przyjadą w najbliższa niedzielę. 


W dalszym ciągu imprez wycieczkowych 
ze Śląska niemieckiego do Polski w naj- 
bliższą niedziele pr zvjada dwie wycieczki, 
Jedna w liczbie 1.200 turystów przeważnie 
z Raciborza, do Krakowa i zwiedzi oprócz 
zabytków krakowskich również Wieliezke 
a wieczorem będzie w Starym Teatrze na 
specjalnie dla wycieczki urządzonej impre- 
zie artystycznej. Drugi pociąg, liczacy 500 
pasażerów z Niemiec pojedzie do Wisły. 
Przewidziane sa dalsze wycieczki w ciągu 
następnych tygodni. 


00—— 


| POGRZEB Ś. P. A, SCHROEDERA WE ŚRODĘ 


| Z Sekretarjatu prezydium zarządu m, Kra- 
|kowa komunikuja: Radny miejski Artur 
Schroeder. dyrektor Towarzystwa Przyjaciół 


Sztuk Pieknych w Krakowie, który zmarł tra- 
giezną Śmiercią w poniedzialek 16 b. m., po- 
wrócił przel zgonem na łono Kożciola katolic- 
,siego i przyjął Sakramenta św. Pogrzeb ś. p. 
jA. Schroedera edbądzie się wo Śodę dnia 18 
b. m. 6 godz. 4 po południu z kościoła Św. La- 
zarzą na cmentarz rakowieki, 
—Uun— 


Eur. A. 


T. TRILBY. 6 


„Kuleczka“ 


pani ministrowa III. republiki. 


autoryzowany przekład z francuskiego 
Zofji Skolimowskiej, 


— Beatrycze. pozwól powiedzieć sobie. 
że odtąd twój mąż musi jednak sie liczyć 
z przedstawicielami prasy. 

— Nie pozwalam na nic. nie chee by 
ktokolwiek zanudzał Daniela i pod pozorem 
polityki wkręcał się do naszego prywatnego 
domu. 

Chłód zapanował w salonie, rodzina gani 
mię w duchu. nie śmie wprawdzie jeszcze 
wyrazić swych myśli słowami, lecz czują. że 
walka jest bliska, Nie dopuszcze do niej. De- 
niza i Klarcia winne mi posłuszeństwo a nie 
pozwole nigdy bv sie narażały na śmiesz- 
ność, przejmnjącć się zanadto nową dla sie- 
hie rola córek pana ministra. Za pioć minut 
dwunasta. Czekamy na Daniela. który je- 
szcze nie przyszedl. Zawiadamia nas telefo- 
bem. że wezwany do Palacu Elizejskiego 
weale nie przyjedzie na obiad. 

Posilek bez glowy rodzimy — głowy 
ukrytej chwałą. — nie był jednak smutny. 
Dla uczczenia owej nominacji, będącej po- 
zaszczytnem. mama i Jacek zostali na 
obiedzie: obie panienki zażądały szampana. 
rozpromienione plotły niestworzone rzeczy 
i rozkrochmality nawet swego dawnego to- 


noć 


przypadnie jej rola czuwania. 
| miał 
tw wielkiej księdze przeznaczeń. że polityka 


„.GŁys NARODU” z dnia 15-go kwietnia 1934 


Jak one. Mio było patrzeć na tę rozkoszną 
młodzież. słuchać jej paplaniny i wesołych 
projektów. 

O godzinie dziesiątej wyprosiłam wszyst- 
kich. mama i Jacek byli poprostu rozzło- 
szczeni. chcieli się bowiem doczekać pana 
ministra. lecz trudno. minister po powrocie 
będzie już tyłko należał do żony. Biedna ta 
żona. będzie już odtąd widywalła go chyba 
przeważnie nocami, a gdy znużony powróci. 
by choć sen 


niezakłócony. Śnać powiedziane jest 


zabierze mi wszystkich ukochanych. O, pani 
polityko. nie poddaje sie tak latwo i nie 
pozwole byś mi zabła meża, tak, jak jnż 


dawniej zabiłaś mi ojea. będe czuwać w cic- 
nin a gdy zajdzie potrzeba stawię ci mężnie 
czoło, Kuleczka nie pozwoli zniszezyć swego 


szcześcia, które z pomoca Bożą trwać może 
Wugie lata: chce byśmy byli miłą parą sta: 
ruszków, na wzór Filemona į Baucis. 


Ach. otóż minister! Zamyka cicha bramę 

sądząc. że jnż śpimy., Wchodzi wolno po 

schadach. musi być znażony, nie wyeląda 

to wcale na powrót trinmfatora. 

akto. nie śpier jeszcze, Kuleczko? 
- Nie. czekałam na ciebie. trzeba 

ktoś w domu mógl ci powinszować, 

Daniel serdecznie obejmuje mnie ramie- 
niem, 

— Nie sądze droga moja by twe powin- 
szowania płynęły z szezerego serca. zwal- 
niam cię z nich tedv. 

— Jeśli teka jaką ci przedzielono nie 


by 


święciłeś mi dwadzieścia lat twego życia, po- 
kochałeś mą ziemię 1 ja więc spróbuję po- 
lubić twą politykę. 
— Obawiam się. że nie potrafisz tego. 
istnieją pewne rzeczy, których bodokne ci 
istoty nie zrozumieją nigdy. nie chciałbym 
zaś wcale byś się kiedykolwiek zmieniła. 
A teraz przyznam ci się Knleczko. że umie- 


ram z glodu. 

wz Jakto. nie jadłeś obiadu? 

— Nie. nie hwło czasu. 

— Nie pożywiono was w Pałacn Elizej-| 1 
skim? * 

Tam nie ma tego zwyczaju. — od- 

parł Daniel ze śmiechem. — jest ecramonjał, 
tradycja i choć kto głodny czy śpiący. ma- 


śmie. 

zabawne! My. w Owernii, 
sości. w Pałacu Elizejskim 
Chodź ze mną do jadałni 
czegoś dla 


wet ziewnąć nie 
Jakież to 
umiemy przyjąć 
uig umieją lego, 
Danielu. w śpiżarni poszukam 
ciebie. 

W przeciągu dziesięciu minut znalazłam 
eo potrzeba do posilenia mego biednego mi- 
nistra i z przyjemnością ale i niepokojem 
patrzyłam jak zajada. Jeżeli takie żarty 
będą się cześciej powtarzać, to polityka zni- 
szczy zdrowie Daniela a nie pozwole na to. 
Zależy mi na nim. mój jest, Bóg mi go dał 
abym go strzegła, kochała, a wisc bede go 
strzegła od wszelkiego złego. 


III. 


Nr 102 


Oczekuję zamówionęgo na godzina Biós 
dmą człowieka, że zak nie jestem pewna czy 
służba zeszła już na dół, wstaję sama aby 
otworzyć bramę. 

Jest w pół do siódmej, ciemno, latarnie 
jeszcze nie zapalone, a słońce nie kwapi się 
w zimie do wstania. Zimny tusz odświeża 
mię rozkosznie a szmer wody nie budzi me- 
go ministra, Twardym snem śpi, biedaczy - 
sko. Posiedzenia w Izbie bywają okropne, 
posłowię kłócą się, biją. Prezes Rady, dla 
uspokojenia umysłów trzyma ich połowę 
nocy przy pracy. Znużeni, śpiący, przestają 
się sprzeczać i głosowanie nad pozycjami 
budżetu odbywa się już łatwo. 

W zeszłym tygodniu miałam chwilę trwo- 
gi. Daniel opowiedział mi, co później oglosi- 
łv dzienniki, że trzech parlamentarzystów, 
istnych furjatów. rzuciło się na posła prze- 
ciwnej partji. wyglaszającego niemiłe im 
zdania i gdyby nie woźni, którzy odważnie 
przyszli mowcy z pomocą, niewiedzieć coby 
się stało. 

Gość, którego przyjmuję tak wcześnie, 
jest następstwem tego, historycznego nieste- 
ty, posiedzenia. Odruchy posłów miewają 
snać skutki, o których im się nie śniło. 

Ubrana w ciepły. watowany szlafroczek, 
otwieram okno na oścież, uliga ciemna i pu- 
sta jeszcze, ujrzę więc łatwo oczekiwanego 
pana. Byle tylko był słowny. Od godziny 
ósmej biedny minister już nie należy do sie- 
bie, telefon dzwoni ciągle, koledzy, przyja- 


Budzę się na długo przed świtem a mroki | ciele. sekretarze, szefowie ddziałów, każdy 


w pokoju i równy, głęboki oddech mego mę- 
ża. śpiącego obok. mówią mi, że noc Się za- 


z nich ma mu coś do powiedzenia. 


stanie się zbyt wielkim dla ciebie ciężarem. 
bede sie cieszyć .twem zadowoleniem. Po- 


leża Pektoraliki, 


7 j Í koloratki 


warzysza. który. zapomniawszy na chwilę 


ledwie skończyła. (Ciąg dalszy nastąpi). 


o swym starym pupilu. śmiał się i żartował 


Zarząd 
» Spółki Akcyjnej Elektrownia Okręgowa 
w zZaśłębiu Krakowskiecm, Spółka Akcyjna, 


zawiadamia niniejszem PP. Akojonarjuszów, że w dnia 28-go kwietnia 1834 r. 
o godzinie 11-tej, odbędzie się 


Lwyczajne Walne Zgromadzenie Akcjonarjuszów 


w lokalu Sp. Ake. „Siła i Światła: w Warszawie, przy ul. Marszakowskiej 84, 
z następującym porządkiem obrad; 


| gumowane dla PT. Księ- 
| ży, hializna, rękawiczki, 
skarpetki, kapelusza 


poleca : 


rurami kamionkowemi 
Fabryki Marywii w Radomiu. | 


ee© 
PŁYTY PIEKARSKIE 


ZNAKOMITĄ CEGŁĄ 


Ceaialni w Zialeniuazch 


i | 


ped Krakowem. 


. Wybór przewodniczącego. 

. Sprawozdanie Zarządu, Rady Nadzorczej i Komisji Re- 
wizyjnej. 

. Zatwierdzenie sprawozdań, bilansu i rachunku strat 
i zysków za rok operacyjny 1933 oraz udzielenie abso» 
lutorjum władzom Spółki. 


Kraków, 


Rz um à nW s 


i dia 
5 Nadzorczej i Komisji Rewizyjnej na rok 1934. 
Akcje na okaziciela dają prawo uczestnictwa w Walnem 
Zgromadzeniu, jeżeli zostaną złożone przynajmniej na siedem 
Antoni Jarosz, G przed terminem Zgromadzenia, t. j. najpóźniej w dniu 21-go 
ietnia 1934 r., w biurze Spółki w Sierszy - Wodnej, poczta 
Kraków, Sławkowska 24 Trzebinia 2 „ lub w biurze Warszawskiem Spółki w Warsza- 
Dom XX. Marków. wie przy ul. Marszałkowskiej L. 94 i jeżeli nie będą odebra- 
Wykoncje Wit wizelkle Jkle rapera. ne pg ukończeniem tegoż Zgromadzenia. Zamiast akcyj mo- 
gą być złożone zaświadczenia, wydane na dowód złożenia akcyj 
u notarjusza, albo w instytucjach kredytowych. 
YA r T; Akcjonarjusze zagraniczni mogą składać zaświadczenia, 
wydane na dowód złożenia akcyj w firmie Trust Metallurgiqne 
| przybory do szycia 
D. M. C. 
PENSJĘ MIESIĘCZNĄ | hafty, 


polses 


; UPUJ i wszelkie wyroby szamotowe 5) =s 4. Reasumcja bilansu na dzień 31 grudnia 1932 roku 
5 najlepszej iakcści ry w punkcie, dotyczącym otwarcia specjalnego rachunku 
Mimi z fabryki Marywil w Radomiu. fẹ Kapelusze HR a a aD o 1-4 
5 E Mininistrów Przemysłu i Handlu oraz Skarbu z dnia 2 
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(dom ER R Krawaty - Kapelusze pa r - ra W, najtaniej ui. na 0. x 
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